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RAFAŁ WOJACZEK 

O j c z y z n a  
Matka mądra jak wieża kościoła 
Matka większa niż sam Rzymski Kościół 
Matka długa jak transsyberyjska 
Kolej i jak Sahara szeroka 

1 pobożna jak partyjny dziennik 
Matka piękna niczym straż pożarna 
I cierpliwa jak oficer śledczy 
I bolesna jak gdyby w połogu 

I prawdziwa jak gumowa pałka 
Matka dobra jak piwo żywieckie 
Piersi matki dwie pobożne setki 

I troskliwa jakby bufetowa 
M a t k a  b o s k a  j a k  K r ó l o w a  P o l s k i  
Matka cudza jak Królowa Polski 1968 

Sondaż 

Opinie o „Solidarności" 
W celu ułatwienia  zebrania  opiniii członków NSZZ „Soli

d a r n o ś ć "  zadal i śmy w s z y s t k i m  po  d w a  pytania,  k t ó r e  brzmią 
n a s t ę p u j ą c o :  
I.  Czego spodziewasz  s i ę  po NSZZ „Solidarność"?  
I I.  J a k i e  cechy powinien posiadać przyszły przewodniczący 

Zarządu  Regionalnego? 
ROMAN GRODŹ — a g e n t  W P H W ,  członek k o m i s j i  zakła

d o w e j  NSZZ „Solidarność"  n a  r e j o n  Koszal in.  P r o w a d z i  s k l e p  
przemysłowy.  Wykształcenie  wyższe-f i lo logia  polska,  w l a 
tach 1960—1964 k i e r o w n i k  Wydziału K u l t u r y  W R N  w K o 
szalinie.  

I. Spodz iewam  się, ż e  generalnie  rzecz  b iorąc  „Solidarność" 
s p o w o d u j e  przywrócenie  do życia  t r a d y c j i  narodowych,  w c i e 
lenie  w życie głoszonych dotychczas słusznych haseł, a le  do 
s ie rpnia  n i e  real izowanych.  A k t u a l n y  p r o g r a m  „Solidarności"  
j e s t  cząstką tego, c o  powinno  b y ć  — j e s t  mimimalistyczny, 
n i e  o b e j m u j e  w s z y s t k i c h  dziedzin życia. Spodziewam się, że 
„Solidarność" w y p r a c u j e  w ł a s n y  program,  o p a r t y  nie ty lko  
n a  M a r k s i e  czy ś w .  Tomaszu  z A k w i n u !  

II. P o w i n i e n  to  b y ć  człowiek nieustraszony,  k t ó r y  m a  w ł a 
s n e  zdanie i p o t r a f i  j e  wygłaszać.  Nie powinien czuć s ię  u z a 
leżniony od p o b o r ó w  wypłacanych ostatniego mies iąca  z 
k a s y  z w i ą z k u  -— lecz czy tak i  człowiek i s tnie je ,  n i e  w i e m .  

H E N R Y K A  K O L I Ń S K A  — pracownica  pakowalrm w Spół
dzielni Ozdób Choinkowych w Koszalinie.  

I. Zeby było w Polsce  dobrze.  A b y  „Solidarność" n i e  za
wiodła;, j a k  zawiodła part ia .  S a m a  n a z w a  „Solidarność" :nicnie 
zrobi, jeś l i  ludzie  n i e  w e z m ą  się  do  roboty.  J a k  d o  t e j  p o r y  
— lepszego n i e  widać .  Może p o  z jeździe  b ę d z i ^  lepie j ,  może 
zna jdz ie  s ię  w i ę c e j  żywności  n a  półkach sk lepowych.  

J a k  n a j l e p s z e :  uczciwy, s p r a w i e d l i w y ,  odpowiedzial
ny, o t w a r t y ,  żeby  s ię  nie  bał p r a w d y .  

HENRYK LIVOR»PIOTROWSKI — dziennikarz  z Polsk ie
g o  Radia i T e l e w i z j i  w Koszalinie.  

I. — Po okres ie  p ie rwszych  gorących dna o c z e k u j ę  r o z w a 
gi, przemyśleń  w poczynaniach, a k t y w n e g o  udziału w uzdro
w i e n i u  n a s z e j  s y t u a c j i  gospodarcze j  i społecznej. Ufam,  ż e  
ta  wie lomil ionowa o r g a n i z a c j a  z w i ą z k o w a ,  przede w s z y s t k i m  
robotnicza, spełni m o j e  oczekiwania.  

II. Przede  w s z y s t k i m  powinien znać dobrze  region, j e g o  
specyf ikę,  ludzi, którzy,  t u  p r a c u j ą  i ich potrzeby.  Ponadto 
m u s i  g o  cechować bezstronność, obiektywizm,  t rzeźwość w 
ocenach sy tuac j i ,  umie ję tność  n a w i ą z a n i a  k o n t a k t u  z ludźmi 
dnałosc o ciągłość tych kontaktów,  służebność w .stosunku do 
członków związku,  dbałość o ochronę interesów i w a r u n k ó w  
p r a c y  członków zwuązku. Przewodniczący  powinien z a j m o w a ć  
s i ę  s p r a w a m i  czysto związkowymi,  pol i tykę  zostawić  poli
tykom.  

J A D W I G A  PLUCIŃSKA — pracownica  kuchni  w W o j .  
Urzędzie Pocztowym, w Koszalinie.  

(c.d. na str. 2) 

MA 12 czerwca br. obradował 5 W a l n y  Z jazd Delegatów NSZZ „Sol idar
n i  ność" z województwa koszalińskiego. Podczas obrad dyskutowano 

n a d  sprawami proceduralnymi, których rozwiązanie pozwoli sprawnie 
przeprowadzić drugą część Zjazdu poświęconą wyborom wfadz regio-
nalnych i zatwierdzeniu programu działania. 

p W obradach wzięło udział 3 8 3  delegatów n a  ogólną liczbę 469. 
Obrady  Zakończyły się 13 czerwca około godzmy drugiej  w nocy. 

^ Ł tego też powodu w tym numerze gazety możemy zamieścić tylko 
| P  część materiału zebranego przez nas podczas obrad. Materiały t e  

oraz komentarze i opin ie  o pierwszej części W a l n e g o  Zjazdu będzie-
Sgp my zamieszczać w kolejnych numerach. 
££§ - Redakcja 

Z E W R Z Y J M Y  NASZE SZEREGI 
W Y S T Ą P I E N I E  W I K T O R A  S Z O S T A L O  N A  O T W A R C I E  

I W A L N E G O  Z J A Z D U  D E L E G A T Ó W  R E G I O N U  
W O J E W Ó D Z T W A  K O S Z A L I Ń S K I E G O  

(fragment) 

Nie j e s t  tekst ,  k t ó r y  za na os ta teczne j  r e d a k c j i  i ności, l u b  bezsilności w ł a d z  w 
c h w i l ę  wygłoszę,  r e f e r a t e m  p r z e d s t a w i  pod głosowanie j a -  r P a ] . ; 7 . , , r i ;  
s p r a w o z d a w c z y m ,  n i e  t a k i  b ę  k o  f i n a l n y  d o k u m e n t  p r o g r a  \ n a j b a r d z i e j  podsta  
dzie  czas i m i e j s c e  w d r u g i m  m o w y .  W y p r a c o w a n y  przez  w o w y c h  r e f o r m  po ięK po-
dniu, w d r u g i e j  części W a l n e  w s z y s t k i c h  — demokratycznie  łączony z de terminac ją .  

H H P i  

g o  Zebrania  Delegatów.  Nie 
j e s t  to też  r e f e r a t  programo
w y ,  u s t ę p u j ą c y  Zarząd w dal
szym ciągu dzis ie j szego zebra 
nia  p r z e d s t a w i  p e w n e  uzgod
nione w łonie Tymczasowego  
Z a r z ą d u  e lementy  programu,  
n iektóre  j u ż  prezentował w 
r e g i o n a l n e j  p r a s i e  z w i ą z k o w e j ,  
pozostałe muszą w y n i k n ą ć  z 
o t w a r t e j  i w pełni, d e m o k r a 
t y c z n e j  d y s k u s j i .  K o m i s j a  p . o  
g r a m o w a ,  j a k a  zostanie w 
dniu  dz i s ie j szym z zebranych 
d e l e g a t ó w  wyłoniona, myś lę ,  
zbierze j u ż  i s t n i e j ą c e  propo
zycje,  k t ó r e  padną między  ze
b r a n i a m i  — o p r a c u j e  je,  doko 

i zgodnie z zasadami  demo
k r a c j i  — w s z y s t k i c h  po 
uchwaleniu  o b o w i ą z u j ą c y .  

I W a l n e  Zebranie  Delega
t ó w  w o j .  koszal ińskiego — do 
czasu ostatecznego zatwierdze
nia s t r u k t u r y  Regionu i j ego  
oczywiśc ie  kształtu.  Nie b ę d ę  
n a d u ż y w a ł  pojęcia  Region „Po 
brzeże",  choć j e s t  on n iewątp l i 
w y m  f a k t e m  — o d b y w a  s ię  
w s y t u a c j i  w i e l k i e g o  w z r o s t u  
napięcia.  Wzros t  napięcia  w 
k a ż d e j  ska l i ,  w k a ż d y m  możli  
w y m  w y m i a r z e  — od wściekło 
ści w y w o ł a n e j  b r a k i e m  papie  
rosów,  poprzez  bezsi lność i 
a p a t i ę  w y n i k a j ą c ą  z bezczyn 

S y t u a c j a  j e s t  n i e w ą t p l i w i e  
bardzo  poważna  i zmuszać b ę  
dzie  Z w i ą z e k  j a k o  całość do 
prezentowania  w i e l k i e j  r o z w a  
gi, a l e  n a  p e w n o  t y m  b a r d z i e j  
w y m a g a  od  n a s  k o n s e k w e n c j i .  

Przechodząc do s p r a w  t z w .  
„czysto z w i ą z k o w y c h "  (nikt  
poza n a j g o r z e j  życzącymi n a m  
p r z e c i w n i k a m i  nie w i e  dokład 
nie  g d z i e  kończą s i ę  s p r a w y  

(c.d. na str. 2) 



Opinie o „Solidarności" 
(c.d. ze str. 1) 

I.  — S p o d z i e w a m  się., ż e  .członkowie „Sol idarnośc i "  b ę d ą  t e 
r a z  w i ę c e j  p r a c o w a ć  a n i e  g a d a ć ,  b p  t o  d o  aiiczego j u ż  n i e  
z a p r o w a d z i .  O d w a g a  n a  n ic  s i ę  n i e  p r z y d a ,  j a k  n i e  b ę d z i e  j a k  
b y ć  o d w a ż n y m .  T r z e b a  p r a c o w a ć !  S k o ń c z y ć  z e  — s t r a j k a m i !  

II.  — Powiniien b y ć  u c z c i w y  i r o z w a ż n y .  
T E R E S A  T O M S I A  — i n s t r u k t o r  w Ś w i d w i ń s k i m  O ś r o d k u  

K u l t u r y  
I. C h c i a ł a b y m  za  r o k  m ó c  powiedz ieć ,  ż e  ż y j ę  n a d a l  w k r a 

j u  l u d z i  odważnych,,  u c z c i w y c h  i w a l c z ą c y c h  o l e p s z ą  p r z y 
szłość.  Ż a d n e  b o w i e m  w a r u n k i  inde z w a l n i a j ą  n a s  od m y ś l e 
n i a  o t y m ,  w j a k i c h  w a r u n k a c h  b ę d ą  ż y ł y  inasze dzieci  i w n u 
k i .  S p o d z i e w a m  s i ę ,  ż e  w a l c z ą c  o s p r a w y  z w i ą z k o w e ,  b ę d z i e  
miała" „ S o l i d a r n o ś ć "  ina w z g l ę d z i e  p r a w o  ludzi ,  c z ł o n k ó w  z w i ą 
z k u  d o  j e d n o s t k o w e g o  p r a w a  w y b o r u ,  d o  i n d y w i d u a l n o ś c i .  
C h c i a ł a b y m ,  a b y  k a ż d a  r o d z i n a  czuła s i ę  bezpieczna,  n i e  z a 
g r o ż o n a  w s w o i m  r o z w o j u  i t o  j e s t  p o d s t a w o w a  s p r a w a .  
M i ę d z y  rodziną  a o jczyzną  s t a w u a m  z n a k  równości . . .  T e r a z  
s t a r a m y  s i ę  b y ć  uczciwi,  a b y  to n i e  b y ł o  c h w i l o w e .  A b y ś m y  
m o g l i  t r w a ć  p r z y  s w o i c h  słusznych  p o z y c j a c h .  

S T A N I S Ł A W  F R Ą C K O W I A K  — a k t o r .  B y ł y  p r a c o w n i k  
B T D  w Kosza l in ie ,  obecnie z a t r u d n i o n y  w T e a t r z e  P o p u l a r 
n y m  w W a r s z a w i e .  P r z e j a z d e m  w Kosza l in ie .  

I. — S p o d z i e w a m  s i ę  tego,  czego p o w i n i e n e m  p o  z w i ą z k a c h  
z a w o d o w y c h .  

II. — Uczciwość,  k o m p e t e n c j a ,  z a u f a n i e  społeczne.  Czegóż 
c h c i e ć  w i ę c e j ,  w s z y s t k o  i n n e  j e s t  pochodną t y c h  s p r a w .  

M A R I A  H O L I K  — Z a k ł a d  D o ś w i a d c z a l n y  Z i e m n i a k a  w 
Boninie,  t e c h n i k  w p r a c o w n i  h o d o w l i  e k s p e r y m e n t a l n e j . .  

I. — O c z e k u j ę  z m i a n y  ina l e p s z e .  Nie p o w i n n o  b y ć  w ś r ó d  
członków z w i ą z k u  d w u l i c o w o ś c i ,  p o w i n n i ś m y  d ą ż y ć  do  w i ę 
k s z e g o  w z a j e m n e g o  zaufainia.  

II. S u m i e n n o ś ć ,  dokładność  w p r a c y ,  uczciwość,  t r a k t o w a 
n i e  w s z y s t k i c h  j e d n a k o w o ,  w y m a g a n i e  od w s z y s t k i c h  n a  
k a ż d y m  s z c z e b l u  t e g o  s a m e g o .  

Z a n o t o w a ł a :  
L .  J A N U S E W I C Z  

Zewrzyjmy nosze szeregi 

WCZORAJ-DZIŚ-JUTRO 

W odczuciu 
społecznym 

Czy przybyło u nas c h u l i g a n ó w  j a k  wskazywałaby  k a m p a n i a  pro
w a d z o n a  przez część prasy. O tych s p r a w a c h  nie pisano, b o  ude
rzałoby t o  w o b o w i ą z u j ą c a  d o  n i e d a w n a  tzw. jedność mora lno-pa-
triotyczną społeczeństwa, która była f ikc ją.  A w i ę c  c h u l i g a n i  byl i  
o d  d a w n a .  W ł a s n e g o  chowu,  produktem wykoś lawionego systemu 
w y c h o w a n i a  o p a r t e g o  n a  masowych spędach i z a k ł a m a n i u ,  rozwar
stwieniu społeczeństwa, produktem alkohol izmu,  którym usi łowano za  
stąpić  codzienne potrzeby łudząc ludzi  nadz ie ją  świet lanej  przysz
łości, ob iecywanej  przez kole jne ekipy. 

S p a d e k  dyscypliny — rzecz n a t u r a l n a  w okresach przełomu — po
w o d u j e ,  że w ł a d z e  porządkowe nie otrzymują pełnego poparc ia  w 
swych d z i a ł a n i a c h  ze strony społeczeństwa. 

Funkcjonariusze M O  w Bydgoszczy w liście otwartym d o  miejskiej  
konferencj i  par ty jne j  6 czerwca br. p i s z ą :  „ . . .Mamy j e d n a k ż e  p r a w o  
również ocze.<iwać i w y m a g a ć ,  by w ł a d z e  polityczne i administracyj
n e  nie t raktowały  naszych o r g a n ó w  wyłącznie  instrumentalnie  d o  
swoich nie zawsze cKwalebnych, a n ieraz  wręcz społecznie szkodli
wych celów..." (Cyt. z a :  „ I lustrowany Kurier Polski"  nr 111 z dn.  8 
czerwca 1981 r. s. 1—2). 

M i l i c j a  musi służyć przede wszystkim społeczeństwu. Słusznie w i ę c  
funkcjonariusze M O  w cytowanym liście d o m a g a j ą  się przeprowa
d z e n i a  z m i a n  w ustawodawstwie  w kierunku ścisłego określenia z a 
kresu d z i a ł a n i a  o r g a n ó w  porządkowych i z w i ą z a n i a  ich z lokalną 
w ł a d z ą .  Postulują zwiększenie udz ia łu  czynnika społecznego w pracy 
M O  m. in. poprzez z m i a n ę  formuły d z i a ł a n i a  O R M O .  Praca M O  m u  
si być w większym stopniu u j a w n i o n a  społeczeństwu z a  pośrednic
t w e m  środków masowego przekazu. Słowem potrzebna reforma o r g a 
n ó w  porządkowych przeprowadzona z duchem odnowy,  w interesie 
społeczeństwa. Pozwoli  o n a  odzyskać mi l ic j i  z a u f a n i e  społeczne — 
a co za  tym idz ie  — spełnfać należycie swoją funkcję.  

Obserwator 

Aby podań 
nie załatwiano odmownie 

P r o w a d z o n a  o b e c n i e  a k c j a  
k w a l i f i k a c j i  dzieci  do żłob
k ó w  i p r z e d s z k o l i  p o n o w n i e  
u k a z a ł a  d u ż e  n i e z a d o w o l e n i e  
r o d z i c ó w  j a k  i b e z r a d n o ś ć  
w ł a d z  m i e j s k i c h  w o b e c  
o g r o m n e g o  d e f i c y t u  m i e j s c  w 
p l a c ó w k a c h  o p i e k u ń c z o - w y -
c h o w a w c z y c h  n a  t e r e n i e  m i a 
s t a  K o s z a l i n a .  A b y  k r ó t k o  zo
b r a z o w a ć  t e n  p r o b l e m  w y 
s t a r c z y  p r z y t o c z y ć  k i l k a  pod
s t a w o w y c h  d a n y c h .  K o s z a l i n  
d y s p o n u j e  2.668 m i e j s c a m i  w 
p r z e d s z k o l a c h  i 680 w żłob
k a c h .  K o s z t e m  zagęszczenia  p o  
n a d  w s z e l k ą  m i a r ę  w 1980 r o k u  
„us  zc zęś  1 i w  io n o " o d p o w  i e d  -
n i o  3.582 dzieci  uimies-zcze-

(dokończenie  z e  s t r .  1) 

k t ó r y m i  Z w i ą z e k  n a s z  p o w i 
n i e n  s i ę  z a j m o w a ć ,  a g d z i e  
z a c z y n a j ą  s i ę  p r o b l e m y  o d  Któ 
r y c h  p o w i n n i ś m y  t r z y m a ć  s i ę  
z d a l e k a  — z a w o ł a n i e  to z a w  
s z e  j e ś l i  u ż y w a n e  j e s t  p r z e z  
członków n a s z e g o  Z w ą z k u  
ś m i e s z y  m n i e  n i e o d m i e n n i e )  
p o z w o l ę  s o b i e  d l a  z o b r a z o w a  
n i a  p o w a g i  s y t u a c j i  i n a s z e j  
d e t e r m i n a c j i  n a  s t w i e r d  j e 
n i e  f a k t u  i ż  w i e l u  k o l e g ó w  
z a c z y n a  z a s t a n a w i a ć  s ' ę  n a d  
e w e n t u a l n y m  p r z e j ś c i e m  do  
k o n s p i r a c j i ,  b y  u n i k n ą ć  e w e n  
t u a l n o ś c i  z a s k o c z e n i a  p r z e z  
n i e s p o d z i e w a n y c h ,  a r a c z e j  
p r z e z  p e s y m i s t ó w  s p o d z i e w a 
n y ,  a n a g ł y  r o z w ó j  w y p a d 
k ó w .  J e ś l i  n a w e t  d a j e  s i ę  z a 
u w a ż y ć  p e w n e  n a s t r o j e  p a n i  
k i  t o  s ą  o n e  e l e m e n t e m  w y 
w o ł a n y m  ś w i a d o m i e ,  s t a n o 
w i ą c  tło d l a  d o w o l n e j  m a n i 
p u l a c j i  p r z e s t r a s z o n y m  w c z e ś 
n i e j  s p o ł e c z e ń s t w e m .  

C h c i a ł b y m  u s p o k o i ć  n a j b a r 
d z i e j  n e r w o w y c h ,  n i e  p r z e w i 
d u j e m y  j a k o  u s t ę p u j ą c y  Z a 
r z ą d  w n a j b l i ż s z y m  c z a s ' e  
p r z e j ś c i a  dO' podziemia,  n a  to 
m i a s t  ż y c i o w ą  koniecznością  
staje- s i ę ,  w z o r e m  m a r c o w y c h  
d n i  Z W A R C I E  S Z E R E G Ó W  
N A S Z E G O  Z W I Ą Z K U .  P r z y t o  
czę z p a m i ę c i  f r a g m e n t  w y p o  
w i e d z i  K a r o l a  M o d z e l e w s k i e g o  
n a  j e d n y m  z p o s i e d z e ń  K K P  
„...każdy p o t e n c j a l n y  p r z e c i w  
niik m u s i  m i e ć  p e w n o ś ć ,  że  s i '  
łą n i c  od n a s  n i e  u z y s k a " .  

J e ś l i  w i ę c  p o z w o l i m y  s i ę  
w e w n ę t r z n i e  skłócić  s t a j e m y  
s i ę  łupem ł a t w y m  d l a  k a ż d e 
go,  n i e k o n i e c z n i e  p o  z ę b y  
u z b r o j o n e g o .  

W s z y s t k o  co w d a l s z y m  cią 
g u  mojego* w y s t ą p i e n i a  p r z e d  
s t a w i ę  b ę d z i e  s i ę  z a w i e r a ł o  
w p r z y t o c z o n y m  j u ż  r a z  p r z e  
ze  m n i e  a p e l u :  z e w r z y j m y  n a 
sze szeregi. 

N i e  b ę d ę  m ó w i ł  o t y m  j a k  
działał Z w i ą z e k  w s k a l i  całe
g o  k r a j u ,  n i e  b ę d z i e  r ó w n i e ż  
w t y m  w y s t ą p i e n i u  o t y m  co 
zrobił n p .  Biały  B ó r ,  a czego 
n i e  zrobił Gogółczyn (bo m o ż e  
a k u r a t  zrobił), n i e  c h c i a ł b y m  
b y  doszło d o  j a k i e j k o l w i e k  l i  
c y t a c j i  m i e d z y  p r z e d s t a w i c i e 
l a m i  m i a s t  — t e r e n o w y c h  
o ś r o d k ó w  n a s z e g o  z w i ą z k u ,  
k t o  zrobił w i ę c e j ,  k t o  l e p i e j ,  
k t ó r y  o ś r o d e k  zawinił,  ż e  „Ro
b r z e  ż e "  n i e  j e s t  M a z o w s z e m ,  
choć d z i s i e j s z e  f o r u m  m u s i  
b y ć  m i e j s c e m ,  g d z i e  w y m i e n i  
s i ę  d o ś w i a d c z e n i a .  P e w n e  oce  
n y  n a w e t  p e r s o n a l n e  z p e w n o ś  

cią w y n i k n ą  z d a l s z e j  d y s k u 
s j i ,  b ę d ą  m u s i a ł y  w y n i k n ą ć  
g d y ż  w i e l e  j e s t  w n a s  g o r y 
czy, często ża lu,  ż e  t a k  w i e l e  
n a  f a l i  p o w s z e c h n e g o  erutuizja 
a m u  m o g l i ś m y  zdziałać, a 
u c z y n i l i ś m y  t a k  żałośnie m a 
ło w o b e c  o c z e k i w a ń .  T o  w s z y 
s t k o  m u s i  b y ć  z całą o t w a r 
tością p o w i e d z i a n e  j e ś l i  Z w i ą 
z e k  w n a s z y m  r e g i o n  e m a  
w e j ś ć  w n o w y ,  j u ż  d o j r z a ł y  
etajp s w o j e j  działalności  o c z y s z  
c z o n y  i b o g a t s z y  o n o w e  s u y .  
A l e  t e ż  — j e s t  t o  b a r d z o  w a ż  
n e  — z całym d o ś w i a d c z e 
n i e m ,  k t ó r e  z d o b y t e  zostało w 
p i e r w s z y c h  j a k ż e  t r u d n y c h  
d n i a c h  z a k ł a d a n i a  i p o t e m  
p r z e d s z k o l n e g o  w i e k u  Z w i ą z 
k u .  N a u k ę  m u s i m y  w y c i ą g 
n ą ć  z n a s z y c h  s u k c e s ó w  (roz
c z a r u j ę  t u t a j  m a l k o n t e n t ó w  i 
ł o w c ó w  t a n i c h  s e n s a c j i  t w i e r  
d z e n i e m ,  ż e  w i e l e  o d n i e ś l i ś m y  
s u k c e s ó w )  i p r z e d e  w s z y s t 
k i m  z p o r a ż e k ,  b y  n i g d y  j u ż  
w i ę c e j  do  nich n i e  dochodziło. 
Do d a l s z e j  działalności  w e j ś ć  
muisimy z m e c h a n i z m a m i ,  k t ó  
r e  n a s  n a  przyszłość  chronić  
b ę d ą  s k u t e c z n i e  o d  błędów,  
o d  p o w t a r z a n i a  b ł ę d ó w  k i e d y ś  
j u ż  w przeszłości  popełnio
n y c h .  

Z g r o m a d z o n e  j u ż  f o r u m ,  m i  
m o  ż e  b ę d z i e  t o  b a r d z o  t r u d  
n e  m u s i  w y e l i m i n o w a ć  ludzi ,  
k t ó r z y  s w ó j  udział  w e  w ł a 
d z a c h  Z w i ą z k u  t r a k t o w a ć  b ę  
d ą  j a k o  O k a z j ę  d o  z a ł a t w i e 
n i a  w ł a s n y c h  n i e  z a w s z e  w i e ł  
k i c h  i n t e r e s ó w ,  d l a  k t ó r y c h ,  
m ó w i ę  o l u d z i a c h  a n i e  o i n 
t e r e s a c h ,  d l a  k t ó r y c h  Z w i ą z e k  
b ę d z i e  s t a n o w i ć  k o n i u n k t u r a l 
n ą  o d s k o c z n i ę  w r e a l i z a c j i  
w ł a s n y c h  a m b i c j i .  

W i e l u  z n a s ,  n i e s t e t y ,  r ó w 
n i e ż  z g r o m a d z o n y c h  n a  t e j  s a  
l i  dało s i ę  j u ż  p o z n a ć  z tego1, 
ż e  z a w s z e  b y l i  t a m ,  g d z i e  s i ę  
n a m i ę t n i e  i g o r ą c o  k r y t y k o w a  
ło, i niewielu, często smutnie 
n i e w i e l u  z n a s  było  t a m ,  
g d z i e  syi tuacja  w y m a g a ł a  za
k a s a n i a  r ę l k a w ó w  ii w z i ę c i a  
s i ę  do  z w y c z a j n e j  r o b o t y ,  n i e  
m ó w i ą c  j u ż  o o d w a d z e ,  k t ó r a  
r ó w n i e ż  była  c z a s e m  p o t r z e b 
n a ,  a n i e s t e t y  n i e  było p o d  
r ę k ą  a n i  f o t o g r a f ó w ,  k t ó r z y  
b y  m o g l i  n a s  w roili b o h a t e 
r ó w  u w i e ń c z y ć ,  a n i  d a j m y  n a  
t o  w y t w ó r c ó w  p o m n i k ó w .  B a r d z o  n i e w i e l u  chciało d e  
c y z j e  w y k o n y w a ć ,  choć t r z e 
b a  powiedz ieć ,  ż e  z c h ę t n y m i  
d o  p o d e j m o w a n i a  d e c y z j i  b y  
ło z d e c y d o w a n i e  l e p i e j .  A 
w i ę c ,  choć z a b r z m i  t o  może  
p a r a d o k s a l n i e ,  o ś w i a d c z a m  k a  

tegorycznie ,  ż e  p o  to b y  n a 
sze  s z e r e g i  z e w r z e ć ,  n a j p i e r w  
m u s i m y  m i e ć  p e w n o ś ć ,  że  ci, 
k t ó r z y  b ę d ą  s t a l i  w p i e r w 

s z y m  s z e r e g u  n a s z e g o  Z w i ą z k u  
n i e  opuszczą  g o  p o w o d o w a n i  
s t r a c h e m  l u b  m o ż e  znudzeni .  
T ę  p e w n o ś ć  m u s i m y  u z y s k a ć  
z a n i m  j e s z c z e  o d d a m y  s w o j e  
głosy.  

Z d r u g i e j  j e d n a k  s t r o n y  e l i 
m i n u j ą c  ludzi  w s p o s ó b  o c z y  
w i s t y  n i e w ł a ś c i w y c h ,  p r o s z ę  
b y  n i k t  z k a n d y d a t ó w  n i e  b y ł  
r o z p a t r y w a n y  w o d e r w a n i u  o d  
p r o g r a m u  k t ó r y  głosi.  Niech 
dojdzie,_ p o w i n n o  d o j ś ć  d o  n a j  
b a r d z i e j  n a w e t  b u r z l i w e j  dy
s k u s j i  j e ś l i  b ę d ą  k o n f r o n t o 
w a n e  i s p o s o b y  ich r e a l i z a 
c j i .  Poszczególnych l u d z i  oce
n i a j m y  p r z e d e  w s z y s t k i m  pod  
k ą t e m  r e a l i z a c j i  p r o g r a m ó w  
k t ó r e  głoszą. W y c i e c z k i  o s o b i  
ste,  k t ó r y c h  ś w i a d k a m i  j e s t e ś "  
m y  p r a w i e  o d  p o c z ą t k u ,  p r o 
w a d z o n e  w o d e r w a n i u  o d  
s p r a w  zasadniczych,  o k t ó r y c h  
m ó w i ł e m  p r z e d  c h w i l ą  n iech  
s taną  s i ę  j u ż  t y l k o  złą h i s to
r i ą  i t y l k o  h i s t o r i ą .  

W e  w r z e ś n i u  i p a ź d z i e r n i k u  
n a  z e b r a n i a c h  założycie lskich 
w zakładach  p r a c y  p r z e k o n y 
w a ł e m  ludzi ,  ż e  p o d s t a w o w ą  
w i ę z i ą ,  k t ó r a  b ę d z i e  łączyć l u  
dzi  n o w o  p o w s t a j ą c e g o  NSZZ 
„ S o l i d a r n o ś ć "  j e s t  i b ę d z i e  
p r z y j a ź ń .  Z w i ę k s z ą  o s t r o ż n o ś  
cią, podnosiłem t e m a t  p r z y j a ź  
n i  w czas ie  k a m p a n i i  w y b ó r  
c z e j  do  k o m i s j i  " z a k ł a d o w y c h .  
W c h w i l i  o b e c n e j  z w i e l k i m  
z a ż e n o w a n i e m  i b a r d z o  j u ż  
n ieśmiało  r a z  j e s z c z e  chciał
b y m  p r z y p o m n i e ć  , w s z y s t k i m  
o p r z y j a ź n i .  I o z w i ą z k u ,  k t ó  
r y  miał  działać d o  k o ń c a  so
l i d a r n i e ,  k t ó r e g o  członkowie  
znosząc  j e d n ą  b i e d ę  s t o j ą c  w 
t y c h  s a m y c h  k o l e j k a c h ,  m a j ą c  
t e g o  s a m e g o  s o j u s z n i k a ,  t e n  
s a m  s t a t u t ,  w i w a t u j ą c  n a  
cześć  t e g o  s a m e g o  L e c h a  W a 
łęsy  m i e l i  b y ć  p o  p r o s t u  
p r z y j a c i ó ł m i .  

Niech t e n  w i s z ą c y  za  m o i m i  
p l e c a m i  symibol n a j d o s k o n a l 
szego,  n a p e ł n i e j s z e g o  p o ś w i ę 
cenia  d la ,  i za i n n y c h  — 
K R Z Y Ż  b ę d z i e  g w a r a n c j ą ,  ż e  
t a k  w ł a ś n i e  będzie,  ż e  d z i s i e j  
sze  d a l s z e  o b r a d y  b ę d ą  służy  
ły d o b r u  i t y l k o  d o b r u  n a 
s z e g o  Z w i ą z k u ,  i ż e  z I W a l 
n e g o  Z e b r a n i a  D e l e g a t ó w  w y j  
d z i e m y  n a  k o l e j n e  l a t a  działał 
nościi b o g a t s i  o p r o g r a m ,  k t ó 
r y  b ę d z i e  g w a r a n c j ą ,  ż e  do  II  
W a l n e g o ,  Z e b r a n i a  D e l e g a t ó w  
za d w a  l a t a  p r z y s t ą p i m y  j a k o  
c i ą g l e  t a  s a m a  „Sol idarność" .  

MORALNA ODPOWIEDZIALNOŚĆ SZTOKI 

n i e m  w p r z e d s z k o l a c h  i 1.174 
dzieci  w żłobkach.  M i m o  to, 
w i e l u  r o d z i c ó w  p o s t a w i o n y c h  
zostało p r z e d  p r o b l e m e m  za
p e w n i e n i a  o p i e k i  n a d  dziec
k i e m  w e  w ł a s n y m  z a k r e s i e  
z p o w o d u  b r a k u  wysi tarcza
j ą c e j  ilości m i e j s c .  I talk w 
s a m y c h  t y l k o  p r z e d s z k o l a c h  
zabrakło  w u b i e g ł y m  r o k u  650 
m i e j s c ,  a jalk w y n i k a  z d a 
n y c h  u z y s k a n y c h  w W y d z i a l e  
O ś w i a t y  i W y c h o w a n i a  w 
r o k u  b i e ż ą c y m  z a b r a k n i e  ich 
około t y s i ą c a .  T e n  p e s y m i 
s t y c z n y  o b r a z  n iech  dopełni 
i n f o r m a c j a ,  że  w p l a n i e  n a  

(c.d. na str. 8) 

I p l l f  

Obrzeż przemysłowego miasta Fot.  Z d z i s ł a w  P a c h o l s k i  

Cenną i n i c j a t y w ę  p o d j ę ł a  D e l e g a t u r a  K o 
s z a l i ń s k a  Z w i ą z k u  P o l s k i c h  A r t y s t ó w  F o 
t o g r a f i k ó w .  J a k  i n f o r m u j e  p .  Z d z i s ł a w  P a 
cholsk i  — g ł ó w n y  organiza tor ,  n a  s i e r p i e ń  
z a p o w i e d z i a n a  j e s t  w y s t a w a  p r a c  — f o t o 
g r a m ó w  " p r e z e n t o w a n y c h  w czas ie  s y m p o 
z j u m :  „Moralna  o d p o w i e d z i a l n o ś ć  s z t u k i "  
(Gorzów Wlkp.) .  C y k l  f o t o g r a m ó w  o t e m a 
t y c e  społeczno-pol i tycznej  z a t y t u ł o w a n o  P O 
S T A W Y  81. 

B ę d ą  t o  soc jo logiczne  ś w i a d e c t w a  r o k u ,  
ludzi ,  p r o b l e m ó w .  F o t o g r a f i a  m u s i  o d z y s k a ć  
s w ą  p i e r w o t n ą  r o l ę  — ś w i a d c z e n i a  r z e c z y w i 
s tośc i .  S t y l  f o t o g r a m ó w  do r o k u  1980 po-
w m i e s z c z a n y c h  w czasopi smach  m u s i a ł  p r z e 
r a ż a ć .  J a ł o w o ś ć  t e m a t u ,  w r ę c z  k o n w e n c j o -
n a l i z a c j a ,  z d e g r a d o w a ł a  a r t y s t ę  f o t o g r a f i k a  
w oczach ,,głodującego^ n a  i n f o r m a c j ę "  od
b i o r c y .  W p r o w a d z e n i e m  w w y s t a w ę  b ę d z i e  

e s e j  S t a n i s ł a w a  W i t k i e w i c z a  (ojca). W e s e j u  
p r z y g o t o w a n y m  s p e c j a l n i e  n a  w y s t a w ę  p r a c  
J .  M a t e j k i  pod  k o n i e c  X I X  w .  p i s z e  m .  in.  
W i t k i e w i c z .  > 

„Ci co z iemię  p o l s k ą  w p o l i t y c z n y m  p o s i a 
d a n i u  m a j ą  pod  s t o p a m i ,  j a k b y  n i e u s t a n n i e  
w r z e n i e  w u l k a n u  c z u j ą ,  c z u j ą  ciągłą,  n i e -
u s t a ń h ą ,  t r w a ł ą  r o b o t ę  t e g o  ducha,  k t ó r y  
r o z s a d z a  s k o r u p y  n i e w o l i ,  i u j a w n i a  s i ę  m i 
l ionami  i s k i e r .  I s k r y  m o ż n a  zgas ić,  a l e  ogni
s k o  j e s t  w i e c z n o t r w a ł e .  I l u  za n a s z e g o  ż y c i a  
przeszło p r z e z  p o l s k ą  z i e m i ę  ludz i  u z b r o j o 
n y c h  w n a j w i ę k s z ą  władzę,  p r a w o  i s iłę 
niszczenia,  o p a n o w a n y c h  ś m i e s z n ą  n a d z i e j ą ,  
ż e  za  ich  m a r n e g o  ż y w o t a  z g i n i e  naród.. .  L u 
dzi  t y c h  p r o c h y  w i a t r  rozwiał,  a n a r ó d  j e s t ,  
rośnie ,  p r a c u j e ,  w a l c z y ,  ż y j e " .  

W y s t a w a  c z y n n a  b ę d z i e  p r z e z  cały s i e r 
p i e ń  W B W A .  
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Kampania Wyborcza rozpoczęta. Zastanawialiśmy się w redakcji  w 
j a k i  sposób gazeta powinna w niej  uczestniczyć. Zgoda była co d o  
zamieszczania artykułów o programie i taktyce zwiqzku f  relacji  ze 
spotkań wyborczych. Kontrowersje spowodował pomysł zamieszczania 
wywiadów z kandydatami d o  władz. Jego realizacja rodzi bowiem po
dejrzenia redakcji  o prowadzenie polityki kadrowej. Po opublikowa
n i u  wywiadu z kandydatem d o  władz w numerze 3 zarzuty takie po
stawiono redakcji publicznie. Mimo tych głosów postanawiamy kon
tynuować prezentację kandydatów d o  władz regionalnych zwiqzku. 
Jakie mamy argumenty? Członkowie zwiqzku, a d o  nich adresowana 
jest nasza gazeta, powinni  znać poglądy i programy ludzi kandydu
jących d o  władz. Możliwości ich prezentacji sq ograniczone. Kandy
daci  praktycznie rzecz biorqc, sq znani  tylko w swoich zakładach 
pracy. Czy zdołamy ich wszystkich zaprezentować? Mamy taki  zamiar 
a jego wykonanie zależy tylko o d  możliwości technicznych redakcji. 
Jedno możemy stwierdzić n ie  zamierzamy nikomu robić kampani i  wy
borczej. Rezerwujemy sobie jedynie prawo, które przysługuje każdej 
gazecie — propagowania osób i programów znajdujqcych uznanie 
opini i  publicznej. 

W A L D E M A R  P A W Ł O W I C Z  
— ur .  w r o k u  1944 w Wilnie,  
technik -m echan ik, p r a c o w n i k  
szczecineckiego „Polamu", żo
naty,  d w o j e  dzieci. Członek 
związku,  delegat  ze Szczecin
k a .  

— Co P a n  m y ś l i  o X I  P le
n u m ?  

— Z w i ą z e k  nie  powinien 
s i ę  w to  mieszać,  nie  j e s teś
m y  organizac ją  polityczną. 

— P a ń s k i  p r o g r a m  w y b o r 
c z y ?  

— L u b i ę  m ó w i ć  ludziom 
p r a w d ę  nie bacząc na skutk i ,  
k t ó r e  m n i e  mogą dotyczyć. 
Nie m a m  zamiaru  gdzieś  s ię  
w y s o k o  w i n d o w a ć .  Jeś l i  zo
s t a n ę  w y b r a n y  do zarządu  r e 
gionalnego b ę d ę  się  starał o 
to, żeby  k a ż d y  o b y w a t e l  mógł 
powiedzieć to co myś l i ,  żeby  
ludzie żyli  zgodnie ze swoim 
sumieniem. Będę działał zgod
nie  z t y m  co mówią  ludzie. 

s t r u k t u r y  nowego z w i ą z k u .  Z 
początku  byłem członkiem Za
kładowego Komitetu  Zało
życielskiego NSZZ „Solidar
ność"  w „Drawie",  potem zo
stałem w y b r a n y  przewodni
czącym R a d y  Pracownicze j  j a 
k o  rzecznik „Solidarności"  i 
po r o z w i ą z a n i u  R a d y  i ukon
s t y t u o w a n i u  s ię  R a d y  Zakła
d o w e j  zostałem j e j  przewod
niczącym. 

— Co p o w i e  P a n  o s y t u a 
c j i  w k r a j u ?  

— Muszę P a n u  powiedzieć, 
że nie dość, że j e s tem związ
kowcem,  k t ó r y  s t a r a  s ię  spo
łecznie udzielać, t o  jeszcze 
działam w part i i .  I myś lę ,  
że obecna s y t u a c j a  j e s t  dla  
m n i e  p o d w ó j n i e  ciężka:  j a k o  
działacza z w i ą z k o w e g o  i p a r 
t y j n e g o .  Poza t y m  w y d a j e  m i  
się, ż e  s y t u a c j ę  t ę  k o m p l i k u 
j e  podsycana niepotrzebnie  — 
nie  w i a d o m o  przez  k o g o  i w 
j a k i m  celu — psychoza s t r a 
chu. A l e  je s tem optymistą,  i 
u w a ż a m ,  że m u s i  s ię  znaleźć 
w y j ś c i e  z s y t u a c j i .  Chociaż 
w s z y s t k o  w s k a z u j e  na coś 
przeciwnego.  B r a k  t e j  naro
d o w e j  zgody wszędz ie  — n a 
w e t  w samych związkach.  J e 
s t e ś m y  zadziorni i często 
b r n i e m y  w szczegóły, zamias t  
d y s k u t o w a ć  o s p r a w a c h  w a ż 
nych.  To j e s t  skuitek nie t a k  
d a w n y c h  czasów:  b r a k  n a m  
ufności  w o b e c  w s z y s t k i c h  i 
wszys tk iego.  S a m a  „Solidar
ność"  powinna  z a j m o w a ć  s ię  
przede  w s z y s t k i m  działalnoś
cią z w i ą z k o w ą .  — Z j a k i m  p r o g r a m e m  w y 
b o r c z y m  p r z y c h o d z i  P a n  n a  
W a l n e  Z e b r a n i e ?  

— Działam w D r a w s k u ,  nic 
dziwnego,  że p r o g r a m  w y b o r 
czy z a k r e ś l a m  wyłącznie  do 
tego mias ta .  Zależałoby mi  na 
r z e t e l n e j  współpracy  z róż
n y m i  i n s t y t u c j a m i  mias ta ,  na 
p r a w d z i w i e  p a r t n e r s k i m  sto-
s uniku pom ięd zy s a m  y m  i 
z w i ą z k a m i  czy zakładami p r a 
cy. Ponadto interesowałaby 
naszą załogę rozbudowa sa
m y c h  zakładów, w y r a ź n a  po
p r a w a  w a r u n k ó w  socja lno-by
t o w y c h  kobiet,  k tóre  s tanowią  
ponad 90% załogi O P B  „Dra
w a " .  I s tn ie je  problem przed
szkoli, b r a k u j e  n a m  hotelu 
robotniczego dla p r a c o w n i k ó w .  
zakładu, spoza miasta .  To 
w s z y s t k o  m u s i m y  rozwiązać  
w e  w ł a s n y m  zakres ie .  

ROMUALD KOZIELEC, 
1941, żonaty, wykształcenie  
średnie,  członek „Solidarno
ś c i "  od w r z e ś n i a  1930, p r a 
cownik  Zakładów Odzieżo
w y c h  Przemysłu Budowlane
go „ D R A W A " .  Członek PZPR. 

— J a k  zaczęła się P a ń s k a  
działalność w „Sol idarności"? 

—- 'We w r z e ś n i u  ubiegłego 
r o k u  zostałem delegatem do 
s iedziby MKZ w Gdańsku z 
w o l i  załogi. Zaprosiłem przed
stawicie la  Gdańska,  k t ó r y  po
informował  n a s  o możl iwo
ściach działania w r a m a c h  sobie.  

(Red.) 
— Rok urodzenia 1931. J e 

s t e m  żonaty, m a m  d w o j e  dzie 
ci. Za mną 25 l a t  p r a c y  w szko  
le. Pos iadam wykształcenie  
w y ż s z e  i p r a c u j ę  j a k o  n a u 
czyciel. 

— W j a k i e j  szko le  P a n  
u c z y ?  

— J e s t  to Zespół Szkół Rol
niczych w Świdwin ie ,  zresz
tą s iedziba n a s z e j  K Z  „Soli
darność" .  

— P a ń s k a  o b e c n a  działal
ność  w „Sol idarności"? 

— J e s t e m  przewodniczącym 
K o m i s j i  Z a k ł a d o w e j  P r a c o w 
n i k ó w  O ś w i a t y  i W y c h o w a n i a ,  
a t a k ż e  członkiem W o j e w ó d z 
k i e j  K o m i s j i  K o o r d y n a c y j 
n e j .  Czynnie o p i e k u j ę  s ię  też 
szkolną organizacją  ZHP. 

— Co m y ś l i  P a n  o a k t u a l 
n e j  s y t u a c j i  w Polsce? 

— J e s t e m  przekonany  o 
słusznej  działalności naszego 
z w i ą z k u .  Trzeba  pracować.  
Nie m a  m i e j s c a  n a  tracenie 
sił, na załatwianie  osobistych 
porachunków.  

— Co chc iałby  P a n  rob ić  
w p r z y p a d k u  w e j ś c i a  d o  
w ł a d z  z w i ą z k u ?  

— Przede w s z y s t k i m  chciał
b y m  służyć s w o i m  doświad
czeniem i r a d ą .  U w a ż a m ,  że 
powinna  b y ć  s e k c j a  p r a c o w 
n i k ó w  o ś w i a t y  i k u l t u r y .  W 
t e j  s p r a w i e  zawarłem n a w e t  
p e w n e  porozumienie z k u r a 
torem. 

— C z y  n a l e ż y  P a n  d o  j a 
k i e j ś  par t i i?  

— J e s t e m  p a r t y j n y ,  zazna
czam jednak,  że w p r z y p a d k u  
niewypełnienie  zobowiązań 
r z ą d o w y c h  liczę s ię  z możli
wością  złożenia l eg i tymac j i .  

— Czego m ó g ł b y m  P a n u  ż y  
czyć? 

— Mojego  udziału w po
w s t a n i u  w i ę k s z e j  l iczby obiek 
t ó w  t y p u  przedszkola,  szkoły 
itp.  D a l e j  d a m y  j u ż  j a k o ś  
r a d ę .  J a  w a r u n k u j ę  tę  s p r a 
w ę  — przeznaczeniem mini
m u m  6% dochodu narodowe
go n a  oświa tę .  

TADEUSZ MAŁECKI 
— Proszę p o w i e d z i e ć  coś o 

JERZY PROCHNICKI, uro
dzony w r o k u  1946, inżynier  
e lektronik,  członek PZPR, 
żonaty, d w o j e  dzieci. P r a c o w 
n i k  ZPE „Kazel", zakład nr 2 
w Koszalinie.  

— Od k i e d y  w „Solidar
ności"?  

— Od 29 s ierpnia,  byłem 

cielsikiego, obecnie j e s t e m  
członkiem K o m i s j i  Zakłado
w e j .  

— J a k  o c e n i a  P a n  naszą 
s y t u a c j ę  społeczną? 

— J e s t  k r y t y c z n a .  Ingeren
c j a  w n a s z e  s p r a w y  w e w n ę 
t rzne  j e s t  czyniona w b r e w  
p r z y j ę t y m  zasadom. J a k  za
c h o w a m y  s ię  w p r z y p a d k u  
innych  działań — nie  w i e m .  
S a m  nie  pozostanę b i e r n y .  

— Szkic  p r o g r a m u  w y b o r 
czego? 

— Na szczeblu zakładu p r a 
cy s p r a w ą  n a j w a ż n i e j s z ą  j e s t  
samorząd  przedsiębiorstw., 
szczególnie w a ż n e  j e s t  u j ę c i e  
w u s t a w i e  o samorządzie  
p u n k t u  o powoływaniu  d y 
r e k t o r a  przez  samorząd.  Na 
szczeblu regionu — p o p r a w a  
s t a n u  zaopatrzenia sk lepów.  

Dla całego k r a j u  — układy 
zbiorowe p r a c y  i s p r a w a  or
d y n a c j i  i w y b o r ó w .  

zyczne j  im. Grażyny  Bace-
wiicz w Koszalinie,  członek 
K r a j o w e j  K o m i s j i  K o o r d y n a 
c y j n e j  NSZZ „Solidarność"  
Szkolnictwa  Artys tycznego,  
członek Zarządu  S e k c j i  P e 
d a g o g ó w  Z w i ą z k u  Polstkich 
A r t y s t ó w  Muzyków.  Na p y t a 
nie  o przynależność p a r t y j n ą  
o d p o w i a d a :  n igdy.  Wierząca,  
czworo  dzieci i czworo  w n u 
k ó w .  

— Co z w i ą z e k  p o w i n i e n  r o 
b i ć  w a k t u a l n e j  s y t u a c j i  s p o 
ł e c z n e j ?  

— M u s i m y  o k a z y w a ć  
ogromną stanowczość w r e a 
l izac j i  tego co j e s t  d la  n a s  
n a j w a ż n i e j s z e .  Nasze postępo
w a n i e  cechować p o w i n n a  roz
w a g a ,  -spokój. To co r o b i m y  
to tworzenie  p o d s t a w  n o w e g o  
społeczeństwa. Nie m o ż e m y  
tracić  nadziei mimo, że t a k  
t r u d n o  j e s t  żyć  n a  co dzień, 

— Jest  P a n i  k a n d y d a t e m  
d o  w ł a d z  reg iona lnych.  J a k i  
j e s t  P a n i  p r o g r a m  w y b o r c z y ?  

Chciałabym pracować  
nad  t y m  ż e b y  w świadomości  
społecznej  odżyło to  co t a k  
długo było torpedowane  — 
w a r t o ś ć  k u l t u r y .  Żeby ku l tu
r ę  złączyć na stałe z życiem 
codziennym. Dla mnie  w a r 
tością n a j w y ż s z ą  j e s t .  miłość 
do ludzi ,  do pracy,  działania. 
Często ludzie  nie  wierzą ,  ż e  
t a k  można myśleć .  Chciała
b y m  b y ć  pożyteczna. Ludzie  
nieświadomi  potrzeb k u l t u 
r a l n y c h  są nieszczęśl iwi  i 
chciałabym w y j ś ć  im naprze
c iw.  

J A N  MARKS, urodzony w 
1942 r., nauczyciel  w Domu 
Dziecka w Szczecinku, bez
p a r t y j n y ,  żonaty, jedno dziec
ko.  

— O d  k i e d y  j e s t  P a n  w 
„Sol idarności"? 

— Wstąpiłem do z w i ą z k u  
w d r u g i e j  połowie w r z e ś n i a .  
J e s t e m  członkiem K r a j o w e j  
R a d y  K o o r d y n a c y j n e j  NSZZ 
„ Soil i d a r no ś ć " P r a  c o wnilk ó w  
O ś w i a t y  i W y c h o w a n i a .  B r a 
łem udział w s t r a j k u  o k u p a 
c y j n y m  w b u d y n k u  Urzędu 
Wojewódzkiego  w Gdańsku.  

— Jaką t a k t y k ę  p o w i n i e n  
p r z y j ą ć  z w i ą z e k  w a k t u a l n e j  
s y t u a c j i ?  

— Z w i ą z e k  n ie  może b y ć  
z w i ą z k i e m  ugodowym,  m u s i  
b y ć  o f e n s y w n y .  Z w i ą z e k ,  k tó
r y  boi s ię  s t r a j k u  b a r d z i e j  
niż pracodawca  p r z e s t a j e  b y ć  
związkiem.  Myślę,  że dopóki 
władze nie będą w y p r z e d z a ł y  
potrzeb społecznych to decy
z j e  t e  m u s i m y  w y m u s z a ć .  

— P a ń s k i  p r o g r a m  w y b o r 
c z y ?  

— W a l k a  o oświatę .  T e j  
dziedziny życia nie  można zo
s t a w i ć  w r ę k a c h  s a m y c h  nau
czycieli. S p r a w a m i  oświa ty  i 
w y c h o w a n i a  m u s i  s ię  z a j ą ć  
całe społeczeństwo. Jeś l i  do
p r o w a d z i m y  do połączenia 
w y s i ł k ó w  rodziny,  szkoły i 
kościoła to nasza młodzież bę
dzie zupełnie inna od t e j ,  k tó
rą  m a m y  dzis ia j ,  g d y  szkoła 
zaśmiecona j e s t  zde formowa
ną ideologią. Szkoła m u s i  s ię  
z tego oczyścić i n a b r a ć  n a 
rodowego  c h a r a k t e r u .  

GABRIELA CWOJDZIŃ
S K A ,  e m e r y t o w a n y  wykłado-

członkiem Komitetu  Założy- w c a  P a ń s t w o w e j  Szkoły Mu-

HENRYK GALUBA, rocz
n i k  1933, żonaty, dziadek.  W y 
kształcenie średnie,  p r a c u j e  
j a k o  k s i ę g o w y .  B e z p a r t y j n y .  

— Miejsce  P a ń s k i e j  p r a c y ?  

— P r a c u j ę  w W S S  oddżiał 
Ś w i d w i n .  

— Co P a n  dotychczas  robił  
w „Sol idarności"? 

— J e s t e m  przewodniczą
c y m  K o m i s j i  Zakładowej ,  a 
także  członkiem K o m i s j i  Re
w i z y j n e j .  

— Co sądz i  P a n  o a k t u a l 
n e j  s y t u a c j i  w Polsce? 

-— Uważam,  że j e s t  ona w y 
j ą t k o w o  skompl ikowana.  Co 
do Ś w i d w i n a :  u w a ż a m ,  że 
stoi n ie  n a j g o r z e j ,  j e s t  sporo 
dobrych decyzj i ,  np. pozyska
l i ś m y  b u d y n e k  komitetu.  
Główny t u t a j  problem to mie
szkania,  żłobki i przedszkola.  

— P a ń s k i  p r o g r a m  w y b o r 
c z y ?  

— Chciałbym, o> ile to mo
ż l i w e  pracować  w k o m i s j i  ds.  
zaopatrzenia i handlu,  t u  mo
że n a j b a r d z i e j  mógłbym s-ię 
przydać.  Bardzo  w a ż n ą  w e 
dług mnie  s p r a w ą  j e s t  oto
czenie lepszą opieką młodzie
ży, służenie j e j  pomocą i r a 
dą.  

— C z y  chc iałby  P a n  d o d a ć  
coś o d  s i e b i e ?  

— Pragnę,  b y  był spokó j .  
Niech n ie  dochodzi do> osta
teczności. Z b y t  często s p o t y 
k a m y  s ię  ze s t w a r z a n i e m  
sztucznego napięcia.  Będzie  
dobrze, jeś l i  pos tu la ty  w y 
s u w a n e  przez n a s  w ł a d z e  
zrea l izu ją .  
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A N D R Z E J  S Z A L E K ,  rocz
n i k  1948, ż o n a t y ,  d w o j e  dzie
ci, p a r t y j n y .  M i s t r z  w Skła
d z i e  T a r c i c y  i E k s p e d y c j i  w 
Z a k ł a d z i e  P r z e m y s ł u  D r e w 
n i a n e g o  w Białogardz ie .  P r z e 
w o d n i c z ą c y  K o m i s j i  Zakłado
w e j .  

— C z y  i n a  F a n  j a k i ś  p r o 
g r a m ?  

— Władza  d e m o r a l i z u j e  
w i e l u  łudzi a j u ż  szczegól
n i e  l u d z i e  n i e  p r z y g o t o w a 
n y c h  p s y c h i c z n i e  d o  j e j  peł
nienia .  W i e l k i e  n iebezpieczeń
s t w o  w i d z ę  w e l e m e n t a r n y m  
b r a k u  z a u f a n i a  w ś r ó d  człon
k ó w  „Sol idarnośc i " .  W y s t a r 
czy.  że  k t o ś  b ę d ą c y  n a  ś w i e c z 
n i k u  z w i ą z k o w y m  popełni 
n a j m n i e j s z y  błąd,  a j u ż  p o 
w s t a j ą  p lotk i ,  k r ą ż ą  a n o n i m y  
i n i e  t y l k o .  T a k  n i e  m o ż n a  
p o s t ę p o w a ć ,  t r z e b a  d a ć  możl i 
w o ś ć  w y s ł u c h a n i a  ludzi  d o  
k o ń c a ,  przec ież  k a ż d y  m a  
s w o j e  r a c j e  i k a ż d y  m a  m o 
r a l n e  p r a w o  do  błędu.  O c z y 
w i ś c i e  i m  w i ę c e j  b ę d z i e  s i ę  
k o n s u l t o w a ł  z k o m i s j ą ,  c i a 
łem d o r a d c z y m ,  t y m  m n i e j 
s z a  m o ż l i w o ś ć  popełnienia  błę
d u .  U n a s  w z w i ą z k u  o b s e r 
w u j e  s i ę  p e w n ą  psychozę,  
k t o ś  c o ś  s z e p n i e  i j u ż  s i ę  l u 
dz ie  o d w r a c a j ą ,  p l o t k u j ą  i t p .  
Z t e g o  w z g l ę d u  z a s t a n a w i a m  
s i ę  mocno n a d  k a n d y d o w a 
n i e m  do władz,. 

— J a k  P a n  ocenia  a k t u a l 
n ą  s y t u a c j ę  w k r a j u ?  

— Z w i ą z e k  nas.z p o w i n i e n  
w p ł y n ą ć  n a  z m i a n ę  m e n t a l 
ności  członków.  W t e j  c h w i l i  
w i d z i m y  w s z y s t k o ,  t y l k o  n i e  
poszczególnego  człowieka.  O d 
n o w ę  z a c z n i j m y ,  k a ż d y  o d  
s iebie,  b o  j e ś l i  t e g o  n i e  u c z y 
n i m y  — p r z e g a d a m y  j e s z c z e  
p i ę ć  l a t .  W godzinach  p r a c y  
n p .  w s z y s t k i m  n i e  z a m y k a j ą  
s i ę  b u z i e  o d  płomiennych  d y 
s k u s j i .  a l e  p o  g o d z i a n c h  p r a 
c y  n i e  m a  c h ę t n v c h .  P o w t a 
r z a m  — p o w i n n i ś m y  zacząć  
od  s iebie,  k a ż d y  z o s o b n a  i 
w z i ą ć  s i e  n a r e s z c i e  do  r o b o 
t y .  

Można s i ę  c h y b a  d o m y ś l e ć ,  
ż e  n i e k t ó r y m  l u d z i o m  chodzi  
o t o  a b y ' z w i ą z e k  w t e j  c h w i l i  
zaczął s i ę  w i e l u  s p r a w  d o m a 
g a ć ,  a b y  n p .  t a k i e  s p r a w y  j a k  
w i e l k i  p r z e d z j a z d o w y  r u c h  
w ś r ó d  p a r t y j n y c h  dołów 
m o ż n a  było  p o t r a k t o w a ć  j a k o  
z a m i e s z a n i e  w y w o ł a n e  p r z e z  
„Sol idarność" .  S p o r e j  g r u p i e  
l u d z i  p r z e b i e g  k a m p a n i i  w y 
b o r c z e j  w P Z P R  n i e  odpo
w i a d a ,  a b y  j e  z a k w e s t i o n o 
w a ć  d o b r y  j e s t  k a ż d y  p r e 
t e k s t .  

W t e j  c h w i l i  b y ł o b y  n i e 
zręcznie  p o d e j m o w a ć  s t r a j k i .  
U w a ż a m ,  ż e  b a r d z o  d o b r z e  
s i ę  stało, ż e  s t r a j k  b y d g o s k i  
został o d w o ł a n y .  D a j m y  d o 
łom p a r t y j n y m  z a ł a t w i ć  s w o 
j e  s p r a w y ,  n a  p e w n o  w ś r ó d  
p a r t y j n y c h  j e s t  w i e l u  z w i ą z 
k o w c ó w  n a  p e w n o  p ó ź n i e j  
b ę d z i e  s i ę  z k i m  d o g a d a ć  i 
ł a t w i e j  b ę d z i e  działać.  I t o  
oni p o w i n n i  zrobić,  n i e  „So
l i d a r n o ś ć " .  N a  t ą  os ta tn ią  
z a w s z e  ł a t w o  w i e l e  s p r a w  
z e p c h n ą ć  i w y j d z i e  n a  to, 
ż e  za  s y t u a c j ę ,  k t o  w i e  czy  
n i e  t r a g i c z n ą  o d p o w i a d a ć  b ę 
d z i e  w y ł ą c z n i e  z w i ą z e k .  

— K i l k a  s łów o T w o i m  
p r o g r a m i e  w y b o r c z y m .  

W s e n s i e  o g ó l n y m  t r z e b a  
n i e u s t a n n i e  p o d k r e ś l a ć  w a g ę  
z w i ą z k u .  Z „Solidarnością" '  
j a k b y  n a  t o  n i e  p a t r z e ć  l i 
czą s ię,  czy  m u s z ą  s i ę  l iczyć  
w s z y s t k i e  w ł a d z e .  P o w i n n i 
ś m y  b y ć  t e g o  ś w i a d o m i  i 
p e w n y c h  s p r a w ,  szczególnie  
w t y m  t e r a z  o k r e s i e  n i e  
p r z e c i ą g a ć .  O s o b i ś c i e  j e s t e m  
za  z d e c y d o w a n y m i  z m i a n a m i  
w k r a j u  i j e s t  d l a  m n i e  
b z d u r ą  p r ó b a  rozdz ie lenia  
s p r a w  z w i ą z a n y c h  z zakła
d e m :  s t r u k t u r a m i  o r g a n i z a 
c y j n y m i ,  p r o d u k c j ą  i tp .  od 
s p r a w  p o l i t y c z n y c h .  T e g o  s i ę  
c h y b a  n i e  d a  r o z g r a n i c z y ć .  
No p r z e c i e ż  t o  j e s t  w ł a ś n i e  
p o l i t y k a  całego k r a j u .  T y m  
b a r d z i e j ,  ż e  za t y m  o p o w i a 
d a m y  s i ę  c h y b a  w s z y s c y ,  
w s z y s c y  t e g o  c h c e m y .  U w a 
ż a m ,  ż e  d u ż o  j u ż  s i ę  s tało i 
t e r a z  m ą d r z e  p o w i n n i ś m y  
k r ó t k i m i  k r o c z k a m i  i ść  d o  
p r z o d u .  C h y b a  j u ż  n i e  b ę 
d z i e  m o ż l i w a  u t r a t a  t e g o  
c o ś m y  d o t ą t  z y s k a l i .  

— R O M A N  M A R Z E W S K I ,  
r o c z n i k :  1952, t e c h n i k  m e c h a 
n i k  z a t r u d n i o n y  w kołobrze
s k i e j  F a b r y c e  Podzespołów 
R a d i o w y c h  „ E L W A " .  W „Soli
d a r n o ś c i "  od 9 w r z e ś n i a  , u b .  
r o k u ,  członek K o m i t e t u  Z a 
łożycie lskiego,  k t ó r y  z a w i ą z a ł  
s i ę  w ł a ś n i e  t e g o  d n i a .  K a n 
d y d a t  d o  w ł a d z  zgłoszony 
p r z e z  załogę „ E L W Y " .  

— J a k  w i d z i s z  ro lę,  s t a n o 
w i s k o  z w i ą z k u  w o b e c  a k t u 
a l n e j  s y t u a c j i  w k r a j u ,  
s z c z e g ó l n i e  t e j ,  b ę d ą c e j  w y 
n i k i e m  o s t a t n i c h  d n i ?  

— S y t u a c j a  p o l i t y c z n a  j a 
k a  s i ę  os ta tn io  w k r a j u  w y 
t w o r z y ł a  s t w a r z a  j a k  m i  s i ę  
w y d a j e ,  konieczność  w z m o 
ż e n i a  c z u j n o ś c i  w z w i ą z k u ,  
w c a ł e j  j e g o  działalności .  

A N D R Z E J  M U S  — r o c z n i k  
1950, w y k s z t a ł c e n i e  ś r e d n i e ,  
technolog  w C h e m i c z n e j  
Spółdzielni  I n w a l i d ó w  
„Znicz"  w Białogardzie .  Żo
n a t y ,  d w o j e  dzieci  w w i e k u  
2,5 i 1 r e k .  Do 1978 r .  czło
n e k  P Z P R .  

— J a k  p r z e b i e g a  p a ń s k a  
działalność  w NSZZ „Sol idar
n o ś ć " ?  

— O d  s a m e g o  p o c z ą t k u  b y 
łem z a a n g a ż o w a n y  w r u c h  
z w i ą z k o w y  j e s t e m  w i c e p r z e 
w o d n i c z ą c y m  K o m i s j i  Z a k ł a 
d o w e j .  W s z y s c y  działacze 
w i e d z ą  n a  c z y m  p o l e g a  p r a 
ca  n a  t y m  o d c i n k u ,  w i ę c  n i e  
b ę d ę  p o w t a r z a ł  s p r a w  oczy
wistych. 

— C z y  m a ,  P a n  p r o g r a m  
w y b o r c z y ?  

— Z a  n a j i s t o t n i e j s z e  u w a 
ż a m  u t r z y m a n i e  p o r o z u m i e ń  
g d a ń s k i c h  o r a z  k o n s o l i d a c j ę  
z w i ą z k u .  Nie  m a m  p r e d y s p o 
z y c j i  d o  pełnienia  f u n k c j i  
k i e r o w n i c z y c h ,  g d y b y m  zo
stał w y b r a n y ,  t o  w i d z ę  s i e b i e  
w j a k i e j ś  k o m i s j i .  

— C z y  w i d z i  P a n  możl i 
w o ś ć  p r z e z w y c i ę ż e n i a  k r y z y 
s u  w k r a j u ?  

— U w a ż a m ,  ż e  s y t u a c j a  
g o s p o d a r c z a  P o l s k i  j e s t  f a 
t a l n a ,  n a  k a ż d y m  o d c i n k u  są  
t z w .  d z i u r y .  Nie  w i d z ę  m o 
ż l i w o ś c i  p o p r a w y  p r z e z  2 — 3  
l a t a .  

K R Y S T I A N  S Z A L I Ń S K I  
(lat  28) — k a n d y d a t  d o  w ł a d z  
r e g i o n a l n y c h  NSZZ „Sol idar
ność" .  J e s t  e t a t o w y m  p r z e 
w o d n i c z ą c y m  K Z  w Północ
n y c h  Z a k ł a d a c h  P r z e m y s ł u  
S k ó r z a n e g o  • „ A l k a "  w Darło
w i e .  P r z e d  w y b o r a m i  p r a c o 
w a ł  n a  s t a n o w i s k u  o b u w n i k a  
m o d e l a r z a .  Społecznie  pełni 
w y s o k i e  f u n k c j e  w K o m i s j i  
K o o r d y n a c y j n e j  n a  t e r e n i e  
D a r ł o w a .  Żonaty ,  d w o j e  
dzieci.  

— T a k  s i ę  złożyło, ż e  w 
s i e r p n i u  b y ł e m  n a  u r l o p i e  w 
G d a ń s k u  i a k u r a t  t r a f i ł e m  
n a  o k r e s  s t r a j k ó w .  Zostałem 
w i ę c  j a k b y  w c i ą g n i ę t y  w t ę  
a t m o s f e r ę  r u c h u  robotniczego  
i po  p o w r o c i e  d o  D a r ł o w a  
z a s t a n a w i a ł e m  s i ę  co zrobić,  
aby_  i t u  w m o i m  zakładzie  
powołać  „Sol idarność" .  Z a 
cząłem o d  z o r g a n i z o w a n i a  
K o m i t e t u  Z ał oży  cii eł s k i  e g  o. 
N a t o m i a s t  b ę d ą c  j e szcze  k i e 
d y ś  w R a d z i e  Z a k ł a d o w e j ,  
m a r z y ł e m ,  a b y  n a  t e r e n i e  
m i a s t a  powołać  coś w r o d z a 
j u  M i e j s k i e j  RZ, b o  w y d a w a 
ło md się, ż e  r a d a  t a k a  m o 
g ł a b y  znacznie  u s p r a w n i ć  
działa lność  RZ. Niestety,  w t e 
d y  było t o  r a c z e j  n i e m o ż l i w e  
d o  p r z e f o r s o w a n i a .  Dopiero  
„ S o l i d a r n o ś ć "  s t w o r z y ł a  t a k ą  
w ł a ś n i e  szansę .  Zacząłem 
w i ę c  o r g a n i z o w a ć  K o m i s j ą  
K o o r d y n a c y j n ą .  B y ł o  z t y m  
d u ż o  kłopotów,  p o n i e w a ż  w ł a 
d z e  k r a j o w e  z w i ą z k u  b y ł y  
p r z e c i w n e  p o w s t a w a n i u  t a 
k i c h  k o m i s j i  w m a ł y c h  m i a 
s t a c h .  Nieza leżnie  j e d n a k  od  
t e g o  w D a r ł o w i e  k o m i s j a  t a 
k a  działa.  

C o  m n i e  4 e n e r w ; u j e  w do-
t y c h c z a s ó w  e j  działalności?  
P r z e d e  w s z y s t k i m  m y l n y ,  a 
częs to  w p r o s t  przeci iwny 
p o g l ą d  n i e k t ó r y c h  człon
k ó w  „Sol idarnośc i " ,  co 
d o  założeń s t a t u t o w y c h  
i k i e r u n k ó w  działania  
z w i ą z k u .  R ó w n i e ż  i to,- ż e  
ostatnio '  n a s t ą p i ł o  j a k b y  
r o z p r ę ż e n i e  d y s c y p l i n y  w ś r ó d  
t y c h  członków T a k  j a k  n a  
p o c z ą t k u  o r g a n i z o w a n i a  s i ę  
w i d a ć  było  t ą  so l idarność ,  to 
s c e m e n t o  w a n i e  s i ę  i n t e r e s ó w  
i celu,  t a k  t e r a z  z a c z y n a  
dz iać  s i ę  coś  j a k b y  o d w r o t 
nego.  P o w r ó t  do  n a w y k ó w  
z c z a s ó w  działalności  r a d  
z a k ł a d o w y  c h. N iiekt ór z y  

członkowie  c h y b a  p r z e s t a l i  
s o b i e  z d a w a ć  s p r a w ę  z tego,  
s k ą d  w y s z l i ?  • J e s t  w i e l u  t a 
k i c h  co z b y t  d u ż o  m ó w i ą ,  a 
m n i e j  r o b i ą .  S t a w i a  m i  s i ę  
,np. w K o m i s j i  zarzut ,  d l a 
czego pełnię  j e d n o c z e ś n i e  
f u n k c j ę  p r z e w o d n i c z ą c e g o  K Z  
i K K .  M a m  s i ę  z d e c y d o w a ć  
n a  w y b ó r :  a l b o  j edno,  a l b o  
d r u g i e j  A j e s t  t o  n i e s p r a 
w i e d l i w e ,  b o  t o  t y l k o  j a ,  w ł a 
s n y m  k o s z t e m  i r o d z i n y  po
ś w i ę c a m  s w ó j  czas  i n i e  s ą 
dzę  a b y m  s o b i e  n i e  mógł z 
t y m  poradzić .  W y d a j e  m i  się,  
iż są  t o  zupełnie  n i e p o t r z e b 
n e  i w r ę c z  złoś l iwe  p r z e t a r g i ,  
k t ó r e  t y l k o  p s u j ą  a t m o s f e r ę .  
Co b y m  zmienił,  g d y b y m  
został w y b r a n y  d o  w ł a d z  r e 
g i o n u ?  U w a ż a m ,  że  d o t y c h 
c z a s o w y  k i e r u n e k ,  j a k  r ó w 
nież  cała p o l i t y k a  z w i ą z k o 
w a  K r a j o w e j  K o m i s j i  K o o r 
d y n a c y j n e j  j e s t  p r a w i d ł o w a  
i zmieniać  t e g o  k i e r u n k u  t u  
w r e g i o n i e  n i e  n a l e ż y .  J e s t  
w p r a w d z i e  j e szcze  dość  d u ż o  
s p o r ó w  w o k ó ł  n i e k t ó r y c h  d e 
c y z j i  w s a m e j  k o m i s j i ,  a l e  
l i c z y  s i ę  z a w s z e  to co w y 
chodzi  n a  światło" dz ienne.  
A to j e s t  m o i m  z d a n i e m  p r a 
w i d ł o w e .  D o m a g a ł b y m  s i ę  n a 

t o m i a s t  z m i a n y  l iczby  e t a t ó w .  
J e d e n  e t a t  n a  p ięć  t y s i ę c y  
członków, t o  s t o s u n k o w o  za  
mało. Zwłaszcza  j e s t  to ucią
ż l i w e  Wt m a ł y c h  m i a s t a c h .  
S t a r a ł b y m  s i ę  t e ż  zmienić  
w ł a ś n i e  t ę  b i e r n ą  p o s t a w ę  
n i e k t ó r y c h  członków n a s z e g o  
z w i ą z k u .  B o w i e m  a b y  m ó w i ć  
0 o d n o w i e  serio,  to p r z e d e  
w s z y s t k i m  k a ż d y  p r a c o w n i k ,  
k a ż d y  członek „ S o l i d a r n o ś c i "  
m u s i  zacząć  t ę  o d n o w ę  od 
s i e b i e .  A n i e  c z e k a ć  a ż  e t a 
t o w y  p r a c o w n i k  z w i ą z k u  za
łatwił za  n i e g o  to, c z y  o w o .  
N a l e ż y  u m i e ć  s p o j r z e ć  t e ż  
1 s a m c k r y t y c z n i e .  Pyły w s z y 
s c y  m u s i m y  z d a ć  s o b i e  s p r a 
w ę  z tego,  ż e  j e s t  t o  n a s z  
z w i ą z e k  i t o  nrzez  d u ż e  ..Z". 

B O G D A N  L I S  — r o c z n i k  
1956, k a w a l e r ,  ukończył  szko
łę z a w o d o w ą ,  p r a c u j e  j a k o  
t o k a r z - ś l u s a r z  w F a ń s t w o -
w y m  O ś r o d k u  M a s z y n o w y m  
w K a r l i n i e ,  b e z p a r t y j n y .  

— J a k  d o t y c h c z a s  p r z e b i e 
gała  P a ń s k a  działalność  
zw T i ązkowa?  

— B y ł e m  w i c e p r z e w o d n i 
c z ą c y m  K o m i t e t u  Założyciel
s k i e g o  NSZZ „ S o l i d a r n o ś ć "  
n a  t e r e n i e  z a k ł a d u  p r a c y  a 
obecnie  j e s t e m  w i c e p r z e w o d 
n i c z ą c y m  K o m i s j i  Zakłado
w e j .  

— Czy  w i d z i  P a n  s i e b i e  
w e  w ł a d z a c h  Z a r z ą d u ?  

— N a j w i ę k s z ą  p r a c ę  w y k o 
n u j ę  w K o m i s j i  Z a k ł a d o w e j ,  
a poza t y m  n i e  w i d z ę  s i e b i e  
w r o l i  k i e r o w n i c z e j .  J e d n a k  
zupełnie  n i e  w y k l u c z a m  t a 
k i e j  m o ż l i w o ś c i .  

— C z y  w i d z i  P a n  r o z w i ą 
z a n i e  o b e c n e g o  k r y z y s u  w 
k r a j u ?  

— S y t u a c j a  j e s t  n a p i ę t a ,  
j a k  k a ż d y  członek „Sol idar
n o ś c i "  o c z e k u j ę  r o z w i ą z a n i a  
k o n f l i k t ó w  i w p r o w a d z e n i a  
r e f o r m y  g o s p o d a r c z e j ,  g d y ż  
t o  p o w i n n o  u z d r o w i ć  s y t u 
a c j ę .  

R E S A R D  D Z I E R B A  — 
r o c z n i k  1945, w y k s z t a ł c e n i e  
ś r e d n i e ,  j e s t  k i e r o w n i k i e m  
Działu H a n d l u  w R S W  
„ K s i ą ż k a  — P r a s a  — R u c h "  
w Białogardzie .  Żonaty,  t r o j e  
dzieci  w w i e k u  9, 6, 5 l a t .  
Członek P Z P R .  

— J a k a  b y ł a  P a ń s k a  d r o g a  
w NSZZ „ S o l i d a r n o ś ć " ?  

— O d  p o c z ą t k u  w ł ą c z y ł e m  
s i ę  w t e n  n u r t ,  b y ł e m  w i c e 
p r z e w o d n i c z ą c y m  K o m i t e t u  
Założycie l sk iego  a a k t u a l n i e  
pełnię t ę  f u n k c j ę  w K o m i s j i  
Z a k ł a d o w e j  

C z y  w i d z i  s i e b i e  P a n  
w e  w ł a d z a c h  Z a r z ą d u ?  

— Taką funkcję b y ł o b y  
md b a r d z o  c iężko  pełnić, g d y ż  
n i e  p o z w a l a j ą  m i  n a  to w a 
runki d o m o w e .  M a m  t r o j e  
dzieci), a j a k  p a n i  w i e ,  t e r a z  
j e s t  szczególnie  ciężko pod  
k a ż d y m  w z g l ę d e m .  T a k  w i ę c  
z żoną m u s i m y  s k u p i ć  s i ę  
p r z e d e  w s z y s t k i m  n a  s p r a 

w a c h  m a t e r i a l n y c h .  W z w i ą z 
k u  z t y m  w s z y s t k i m ,  p o  p r o 
s t u  n i e  m a m  c z a s u  n a  dz ia
łalność w Z a r z ą d z i e .  Nie 
chciałbym b y ć  „ m a r t w ą  d u 
s z ą " .  

— Co P a n  s ą d z i  o o b e c n e j  
s y t u a c j i  w k r a j u ?  

— O b e c n a  - s y t u a c j a  j e s t  
b a r d z o  złożona. S y g n a ł y  b y ł y  
j u ż  od d a w n a ,  r z ą d  p o w i n i e n  
był w c z e ś n i e j  s i ę  z a i n t e r e 
s o w a ć .  W t e j  c h w i l i  i s t o t n i e ,  
j e s t  b a ł a g a n  w k r a j u ,  t ę  s y 
t u a c j ę  w y k o r z y s t u j ą  r ó ż n e  
n i e p r a c u j ą c e  e l e m e n t y .  ' N a  
w i a s e m  m ó w i ą c ,  u n a s  w 
B i ał o g a r  dizi e n i e j  e d  n o k r  o tn ie  
z w r a c a l i ś m y  s i ę  do r ó ż n y c h  
władz,  w t y m  i do  m i l i c j i  o 
z a i n t e r e s o w a n i e  s i ę  t y m  p r o 
b l e m e m .  A l e  j a k  d o t ą d  — 
cicho. 

K A Z I M I E R Z  MIRECKI j e s t  
p r z e w o d n i c z ą c y m  K Z  NSZZ 
„ S o l i d a r n o ś ć "  p r z y  K o s z a 
l i ń s k i m  P r z e d s i ę b i o r s t w i e  I n 
s t a l a c j i  B u d o w n i c t w a  w K o 
s z a l i n i e .  

— J a k i e  m a  P a n  gna s w o 
i m  k o n c i e  działania,  k t ó r y m i  
m ó g ł b y  s i ę  P a n  p o c h w a l i ć .  

— Z a n i m  w y b r a n o  m n i e  
p r z e w o d n i c z ą c y m  K Z  p r z y  
K P I B  w K o s z a l i n i e  b r a ł e m  
c z y n n y  udział  w t w o r z e n i u  
M K Z  Kołobrzeg.  .Za zaszczyt  
p o c z y t u j ę  s o b i e  u d z i a ł  w 
r o k o w a n i a c h  z r z ą d e m  w 
G d a ń s k u  b ę d ą c  w składz ie  
K o m i s j i  K o o r d y n a c j i  B u d o 
w n i c t w a ,  n a d a l  zresztą  j e 
s t e m  j e j  członkiem. Na p r z e 
w o d n i c z ą c e g o  K o m i s j i  Z a 
k ł a d o w e j  w y b r a n o  m n i e  z d e 
c y d o w a n ą  w i ę k s z o ś c i ą  (38, 
n a s t ę p n y  k a n d y d a t  miał  j u ż  
t y l k o  7). Cóż z a w s z e  u w a ż a -

łem, że  chcąc  coś w y w a l 
czyć  n a l e ż y  b y ć  t w a r d y m .  W 
z w i ą z k u  n i e  m o ż e  b y ć  m o w y  
szczególn ie  o rn ięknieniu  
p r z e d s t a w i c i e l i ,  oni o d p o w i a 
d a j ą  p r z e d  r e s z t ą ;  t r z e b a  
t e ż  m i e ć  w y c z u c i e  n i e p r z e 
k r a c z a l n e j  g r a n i c y .  S t a r a m  
s i ę  p o z y s k i w a ć  w s z e l k i e  m o ż 
l i w e  m a t e r i a ł y ,  z a p o z n a w a ć  
z n i m i  załogę. I n f o r m a c j a  
to b a r d z o  w a ż n a  rzecz.  

— J a k i e  g e n e r a l n i e  s p r a 
w y  u w a ż a  P a n  z a  n a j p i l n i e j 
s z e  d o  z a ł a t w i e n i a  w n a s z y m  
w o j e w ó d z t w i e ?  

— M y ś l ę  r a c z e j  o z robie
n i u  w całym z w i ą z k u .  M o i m  
z d a n i e m  w s z e l k i e  dz iałania  
n a l e ż y  z a c z y n a ć  od dołu, od 
k o m i s j i  z a k ł a d o w y c h .  T w i e r 
dzę, ż e  siła z w i ą z k u  z a l e ż y  
o d  p r z e w o d n i c z ą c e g o  K Z ,  
t r z e b a  u m i e ć  dotrzeć  d o  l u 
dzi .  J a  r o b i ę  t o  m .  in.  k o r z y 
s t a j ą c  z r a d i o w ę z ł a ,  z a m i e s z 
c z a j ą c  a k t u a l n e  w i a d o m o ś c i  
w g a z e t c e  z a k ł a d o w e j ,  a m a 
ter iały  z d o b y w a m  z t e r e n u  
c a ł e j  P o l s k i .  B i e ż ą c a  i n f o r 
m a c j a  — t o  n a j w a ż n i e j s z e .  
W a ż n ą  t e ż  s p r a w ą  j e s t  p r z e 
k o n y w a n i e  l u d z i  d o  m ó w i e 
nia  p r a w d y  i t o  imiennie .  

— Gdzie  w i d z i a ł b y  P a n  
s w o j e  m i e j s c e  p o  w e j ś c i u  d o  
w ł a d z  z w i ą z k o w y c h ?  

— Nie  j e s t e m  p r z e k o n a n y ,  
czy n a l e ż y  p r z y m i e r z a ć  s i ę  d o  
b a r d z o  k o n k r e t n y c h  działań,  
n a l e ż a ł o b y  s i ę  n a d  t y m  d o 
p i e r o  z a s t a n o w i ć  gdy^ b ę d ą  
k o n k r e t n i  ludzie .  Myślę,  ż e  
g d y b y  b y ł a  k o m i s j a  d / s  b u 
d o w n i c t w a ,  m ó g ł b y m  w e j ś ć  
do  j e j  składu.  J e s t e m  od t e 
go, by. z a m k n i ę t e  d r z w i  w y 
w a ż a ć  — j e ś l i  b ę d ą  z a m 
knię te .  Człowiek  d o t y c h c z a s  robił  w s z y s t k o  i w t e j  c h w i l i  
n i e  j e s t e m  p r z e k o n a n y ,  c o  z 
t y c h  r z e c z y  r o b i ł b y m  n a j l e 
p i e j .  
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W Ł A D Y S Ł A W  POGORE -
Ł O W  — 1925 r., żonaty,  d w o 
j e  do-rosłych, dzieci, w y k s z t a ł -

. cenie średnie,  k i e r o w c a  s a 
mochodu ciężarowego w Ko
sza  I i ńsfcim Pinzedsięb iors  t w i  e 
Parcduikcji L e ś n e j  „ L a s "  Za
k ł a d  — Białogard, b e z p a r t y j 
n y .  

— J a k  dotychczas  przebie
gała p a ń s k a  działalność 
z w i ą z k o w a ?  

— Byłem członkiem Komi
te tu  Założycielskiego NSZZ 
„Sol idarność"  a po w y b o r a c h  
w y b r a n y  zostałem przewod
niczącym K o m i s j i  Zakłado
w e j .  Dodam, że do  s t a r y c h  
z w i ą z k ó w  n i e  należałem c-d 
piętnastu  lait, g d y ż  nie  w i 
działem w t y m  sensu.  

— Czy zas tanawiał  s i ę  P a n  
n a d  p r o g r a m e m  w y b o r c z y m ?  

— Z a  n a j w a ż n i e j s z e  u w a 
ż a m  opracowanie  t a k t y k i  
działania z w i ą z k u  o r a z  zwró
cenie szczególnej  u w a g i  n a  
s p r a w y  ekonomiczne praco
w n i k ó w .  P r a c o w a ć  mogę z 
k a ż d y m ,  niezależnie od p r z y -
n a 1-e żn ości org  ain i zae y j n y c  h, 
b y l e  można było- s ię  doga
d a ć  i a b y  były  e f e k t y .  Opo
w i a d a m  s i ę  za p r z y j a ź n i ą  ze 
Z w i ą z k i e m  Radzieckim, po
w i n n a  ona b y ć  opar ta  n a  
zdrowych  par tner sk ich  z a s a 
dach. 

— Czy w i d z i  P a n  s iebie  w e  
w ł a d z a c h  Zarządu  Regional
nego?  

— Na s t a n o w i s k a  nie liczę 
i z g ó r y  r e z y g n u j ę ,  g d y ż  za 
n a j w a ż n i e j s z ą ,  u w a ż a m  dzia
łalność w k o m i s j i  zakładowej  
n a  terenie  zakładu pracy .  

— J a k  P a n  ocenia aktua lną  
s y t u a c j ę  w Polsce i czy w i 
dzi P a n  w y j ś c i e ?  

— S y t u a c j a  n i e  j e s t  t a k  
t rag iczna,  j a k  s i ę  j ą  przed
s t a w i a .  Je ś l i  ludzie zaczną z 
u fnośc ią  patrzeć n a  s iebie 
i wezimą się  do p r a c y  — to  
n i e  będzie  źle. P o w t a r z a m ,  
w i ę c e j  z a u f a n i a  człowieka do 
człowieka, p a r t y j n y c h  do 
beapa r t y jnyi c h, . ,S olid a r n  ości' '  
d o  z w .  b r a n ż o w y c h  Ltd. 

W I E S Ł A W  DOBRZYŃSKI 
— Proszę  o p a r ę  słów o 

sobie.  

— P o w i e m  k r ó t k o :  urodzi
łem s ię  w 1947 roku.  J e s t e m  
żonaty.  M ó j  z a w ę d  t o  ś l u s a r 
s t w o  i — j a k  można s i ę  do
m y ś l e ć  — m a m  wykształcenie  
zawodowe.  J e s t e m  b e z p a r t y j 
n y .  

— P a ń s k a  praca?  

— P r a c u j ę  w P a ń s t w o w y m  
O ś r o d k u  M a s z y n o w y m  w 
Świdwinie .  

— A k a r i e r a  z w i ą z k o w a ?  
— Brałem udział w t w o 

rzeniu- K o m i s j i  Zakładowej  w 
moim zakładzie, j e s tem  j e j  
członkiem. Poza pracą  z a w o 
d o w ą  j e s t e m  mężem z a u f a 
nia  i u w a ż a m ,  że t u  też  m a m  
w i e l e  do powiedzenia.  

— J a k  ocenia P a n  a k t u a l 
ną  s y t u a c j ę  w Polsce? 

i— Cóż, politycznie i gospo
darczo j e s t  niewesoło. N a j 
ważnie j sze,  b y ś m y  z a j m o w a l i  
k o n s e k w e n t n i e  słuszne s tano
w i s k o .  

— J a k i  m a  P a n  p r o g r a m  
wyborczy ,  gdzie  widziałby  
P a n  s w c j e  m i e j s c e  po w e j ś 
ciu do Zarządu?  

— T r u d n o  m i  t e r a z  w y r a ź 
nie  s i ę  określić,  sądzę, że m a 
j ą c  p e w n e  doświadczenia z 
z a k r e s u  ro lnictwa m c ż e  w ł a ś 
n i e  tam, w j a k i m ś  ro
d z a j u  k o m i s j i  rolniczej.  'Chcę 
robić  wszys tko,  co będzie  po
trzebne  i w y w i ą z y w a ć  s ię  
j a k  n a j l e p i e j  na t y m  m i e j s c u  
j a k i e  m i  przypadnie.  

d z i e j  szczegółowo mogłyby  
z a j ą ć  s i ę  okreś lonym zagad
nieniem. Ż e b y  w y e l i m i n o w a ć  
p a n u j ą c y  obecnie w t y m  
względz ie  chaos  t j .  z a j m o w a 
nie  s ię  po t rochu w s z y s t k i m  
i nie  do  końca.  Z w i ą z e k  n a s z  
głównie p o w i n i e n  ingerować  
w s p r a w y  soc ja lne  i b y t o w e  
załóg. Natomiast  m n i e j  z a j 
m o w a ć  s ię  s p r a w a m i  k i e r o w 
niczymi.  Myś lę  j e d n a k ,  że 
g d y  j u ż  w zakładach p r a c y  
zaczną działać r a d y  p r a c o w 
nicze, w t e d y  i nasze  k i e r o w 
nictwo nie  będzie  potrzebne.  
U w a ż a m  też za konieczne 
szkolenie  w przyszłości p r a 
cowników,  zatrudnionych w 
z w i ą z k u  n a  etatach,  chociaż
b y  w z a k r e s i e  p r a w a  p r a c y .  

k iem,  a dotychczas p r a c o w a 
łem j a k o  f r e z e r .  Nie należa
łem do żadnych organizac j i ,  
natomias t  byłem członkiem 
w s t a r y c h  z w i ą z k a c h  zawodo
w y c h .  J e s t e m  katol ik iem.  
S t a n  c y w i l n y ?  Żonaty,  dzieci 
jeszcze  nie  pos iadam.  — T a k  
zaczął r o z m o w ę  H. Kal i sze
w s k i ,  k a n d y d a t  do w ł a d z  
z w i ą z k o w y c h  w y t y p o w a n y  
p r z e z  NSZZ „Solidarność"  
p r z y  Z T P  „Unitra-Unima" w 
Koszal inie.  

— J a k i m i  działaniami w 
Z w i ą z k u  mógłby s i ę  P a n  po
c h w a l i ć ?  

— J e s t  to niewdzięczna ro
l a  chwalen ia  się, a l e  je ś l i  
idzie o m o j ą  p r a c ę  t o  w a ż n ę ,  
że n i e  składano żadnych  za
strzeżeń do m o j e j  p r a c y  i KZ, 
k t ó r ą  k o o r d y n u j ę .  Współpraca 
z d y r e k c j ą  i z w i ą z k a m i  b r a n 
żowymi- układa s ię  w m i a r ę  
debrze,  u w a ż a m  to za od
zwierc iedlenie  m o j e j  d o b r e j  
p r a c y .  Dużo czasu poświęca
łem społecznie i n ie  d a r e m 
nie, np. p r z y  s tworzeniu  s t r u 
k t u r  poziomych w n a s z y m  r e 
gionie.- Uważam,  że  może to 
b y ć  sposób naszego r e g i o n u  
n a  demokrac ję ,  podobne po
mysły  powstały  w innych 
reg ionach n p .  w Małopolsce. 
A l e  j e s t  to j u ż  t e m a t  do 
osobnego a r t y k u ł u .  

— J a k i e  s p r a w y  u w a ż a  P a n  
za n a j p i l n i e j s z e  f lo  załatwie
nia  w maszym w o j e w ó d z t w i e ?  

S T A N I S Ł A W  F I Ą T K O W -
SKI„ 1945, żonaty,  d w o j e  dzie
ci, technik-elektryk,  członek 
„Solidarności"  od  w r z e ś n i a  
1980. P r a c u j e  w Zakładzie 
Energetycznym w D r a w s k u  
Pomorskim.  

— Czy mógłby P a n  przed
s t a w i ć  s w o j ą  dotychczasową 
działalność w „Solidarności".  

— O d  „września  80" dzia
łam w K o m i s j i  Z a k ł a d o w e j  
Zakładów Energetycznych w 
Koszalinie.  Z j e j  r a m i e n i a  
zostałem w y b r a n y  do  T y m 
c z a s o w e j  K r a j o w e j  K o m i s j i  
E n e r g e t y k ó w  p r z y  „Solidar
ności".  P i e r w s z e  t a k i e  spot
k a n i e  odbyło s i ę  w B i e l s k u  -
-Białej,  gdzie  dokonało s i ę  
f o r m a l n e  połączenie d w ó c h  
reg ionów energetycznych Pół-
noc-Południe. Obecnie  sie
dzibą e n e r g e t y k ó w  zrzeszo
nych  w „Solidarności"  j e s t  
Wrocław.  J e s t e m  przewod
niczącym K o m i s j i  Oddzia
ł o w e j  p r z y  R e j o n i e  Energe
tycznym w D r a w s k u  i człon
k i e m  K o m i s j i  Zakładowej .  
Pełnię f u n k c j ę  przewodni
czącego Międzyzakładowej  
K o m i s j i  P o r o z u m i e w a w c z e j  
„Solidarność"  w D r a w s k u .  
J e s t e m  członkiem Tymcza
s o w e g o  Zarządu Regionalne
go.  

— Co sądzi  P a n  o s y t u a c j i  
w k r a j u ?  

— W y d a j e  m i  się, ż e  w i e l e  
m u s i  s ię  zmienić w s a m y m  
myśleniu.  Ńie  m o ż n a  p o z w a 
l a ć  n a  to, -by ł-udzie s k o m 
promitowani  d a l e j  prowadzi
li s w ą  p o d j a z d o w ą  w a l k ę .  Po
w i n n i  s a m i  to  zrozumieć, że  
n i k t  ich m e  chce. I powinni  
odejść.  A l e  ż y j e m y  w ś w i e 
cie t a k  przeróżnych zależ
ności, ż e  n iekiedy  odsunięcie 
tych  ludzi  j e s t  n iemożl iwe.  
M ó j  sposób m y ś l e n i a  j e s t  mo
że  u m i a r k o w a n y ,  a l e  o d d a j ą 
c y  to, co m y ś l i  większość  l u 
dzi :  n a j w y ż s z y  czas, b y  było 
wreszc ie  uczciwie,  zgodnie 
i s p r a w i e d l i w i e .  

— Z j a k i m  p r o g r a m e m  w y 
borczym przychodzi P a n  n a  
W a l n e  Zebranie?  

— Z programem,  k t ó r y  mo
g ę  rea l izować  w s k a l i  n a 
szego o k r ę g u  d r a w s k i e g o .  Do
tyczy  to  zarówno samych  l u 
dzi, j a k  s p r a w ,  k t ó r e  ich  b o 
lą .  Proszę sobie w y o b r a z i ć  
s y t u a c j ę :  bezpośredni  zwierz
chnik o d w o ł u j e  d y r e k t o r a  
ZOZ-u, a l e  j e s t  o>n w rzeczy
wis tości  n i e  d o  -odwołania, b o  
s to ją  z a  nim czynnik i  o f i c j a l 
ne. T o  s a m o  dotyczy  Spół
dzielni Mieszkaniowe j ;  a b u 
downictwo m i e s z k a n i o w e  m a 
m y  t e ż  n i e n a d z w y c z a j n e .  In
n e  bolączki... S p r a w y  k a n a l i 
zacj i ,  ciepłownictwa. To w s z y 
s t k o  w y m a g a  załatwienia — 
i to j a k  na j szybszego.  

R o z m o w y  przeprowadzi l i :  

Ludmiła Janusewicz 
L u c j a n  Bagiński  
Mirosław Grzegorczyk 
Wiesław Romanowski 
Jan  Szczuko 
Janusz Wołyński 

Zdjęcia:  

Mieczysław Żukowski  

S T A N I S Ł A W  P I Ą T K O 
W S K I  (lat, 40, żonaty,  d w o j e  
dzieci) — k a n d y d a t  do w ł a d z  
reg ionalnych NSZZ „Solidar
ność" .  Przewodniczący  K Z  w 
Przeds ięb iors twie  Połowów i 
Usług R y b a c k i c h  „ K u t e r "  w 
Darłowie. W c z e ś n i e j  był  b r y 
gadzistą  na baz ie  prze twór
s t w a  r y b n e g o .  Społecznie peł
ni w y s o k i e  f u n k c j e  w Komi
s j i  K o o r d y n a c y j n e j  n a  tere
n i e  Darłowa.  

— J e s t  to m o j a  p i e r w s z a  
tego t y p u  p r a c a  społeczna. 
W c z e ś n i e j  n ie  udzielałem s ię  
w radz ie  zakładowej ,  z a  to 
bacznie  obserwowałem  w y 
darzenia  w la tach  1970, 1976, 
a szczególnie w s ierpniu  
ubiegłego r o k u .  Miałem w i ę c  
j u ż  s w o j e  w y r o b i o n e  zdanie  
n a  t e m a t y  s p r a w  robotni
czych. Z a r a z  n a  początku  
w r z e ś n i a  zaczęl iśmy organi
zować  n a j p i e r w  K o m i t e t  Za
łożycielski, a nas tępnie  K o 
m i s j ę  Zakładową.  P o  w y b o 
r a c h  zostałem j e j  przewodni
czącym. Z czym przyszedłem 
n a  w y b o r y ?  Przede  w s z y s t 
k i m  z t y m  co w s z y s c y  — w y 
b r a ć  innych.  Przysłuchać s i ę  
o czym mówią  i j a k i  m a j ą  
s w ó j  p r o g r a m  działania. W 
n a s z y m  regionie  j e s t  w i e l u  
m ą d r y c h ,  zdolnych ludzi,  
k t ó r y m  można z a u f a ć  i w i e 
rzę,  że tacy  właśnie  będą 
w y b r a n i  do w ł a d z  Regionu 
„Pobrzeże".  G d y b y m  j e d n a k  j a  
r ó w n i e ż  znalazł s i ę  w ś r ó d  
tych  esób, to przede- w s z y 
s t k i m  n i g d y  n ie  s t a w i a ł b y m  
s p r a w y  w t a k i  sposób, że j e 
s tem f u n k c j o n a r i u s z e m  z w i ą z 
k u .  Nadal  s t a r a ł b y m  s i ę  po
zostać t y l k o  j e g o  członkiem, 
któremu przypadł zaszczyt 
pełnić t ę  f u n k c j ę .  Natura lnie  
w s w o j e j  działalności głów
nie  k i e r o w a ł b y m  s i ę  pos ta
nowieniami statutowymi. Za
biegałbym o to, a b y  powołać 
p r z y  Zarządzie  Regionu ko
m i s j e  problemowe,  k t ó r e  b a r 

W A N B A  CIOŁEK — rocz
n i k  1339, m a t k a  czworga  
dzieci w w i e k u  23, 22, 15 i 8 
lat;  wykształcenie  średnie, 
p r a c u j e  n a  oiacie k s i ę g o w e j  
w W o j e w ó d z k i m  Przedsię
b i o r s t w i e  T u r y s t y c z n y m  „ J a n -
t a r i a "  w OBR — Białogard, 
b e z p a r t y j n a .  

— J a k  przebiegała P a n i  
działalność w z w i ą z k u  NSZZ 
„Solidarność" 

— C h y b a  dosyć typowo,  
byłam przewodniczącą K o 
mitetu  Założycielskiego a t e 
r a z  j e s tem przewodniczącą 
K o m i s j i  Zakładowej .  

— Czy m y ś l a ł a  P a n i  n a d  
p r o g r a m e m  i czy w i d z i  P a n i  
s iebie  w e  władzach Zarządu  
Regionalnego? 

— Interesu ją  m n i e  przede  
w s z y s t k i m  s p r a w y  b u d o w l a 
ne, g d y ż  p r a c u j ę  w przedsię
b iors twie  o t a k i m  właśnie  
prof i lu .  Oczeku ję  j a k  n a j 
szybszego wprowadzenia  w 
ż y c i e  układu zbiorowego dla  
b u d o w n i c t w a .  Ponadto u w a 
ż a m  za bardzo in te resu jące  
i w a r t e  dużego za interesowa
nia s p r a w y  oświaty,  k u l t u r y ,  
gospodarki  mieszkaniami  itd. 
Na f u n k c j i  zanadto mi  n ie  
zależy a l e  jeś l i  będzie  t a k a  
potrzeba — c h y b a  s p r ó b u j ę .  

— J a k  P a n i  ocenia a k t u 
alną s y t u a c j ę  w Polsce?  

— J a k o  m a t k a  mogę po
wiedzieć, że s y t u a c j a  j e s t  
kry tyczna,  ewidentny  b r a k  
ś r o d k ó w  piorących i m y j ą 
cych s p o w o d u j e  niedługo, że 
będziemy chodzić w s z y s c y  
brudni .  P o p r a w ę  w i d z ę  przez 
właśc iwą  organizac ję  p r a c y  
i solidną pracę.  

m i i t t  

H. K A L I S Z E W S K I  
— M a m  28 la t .  Z z a w o d u  

je s tem technikiem mechani-

— P o d s t a w o w y m i  s p r a w a m i  
d o  załatwienia  są włączenie 
s i ę  do działań w z a k r e s i e  
us ta lenia  w ł a ś c i w y c h  prze-
p r z e p i s ó w  odnośnie gospoda
r o w a n i a  m i e s z k a n i a m i  i pod
jęcia  działań w celu  zago-
s p o d a r o w a n i a  m i e s z k a ń  i in. 
b u d y n k ó w ,  na przykład  a d 
m i n i s t r a c y j n y c h ,  zgodnie z 
zasadą s p r a w i e d l i w o ś c i  spo
łecznej.  Włączyć s ię  w w a l k ę  
0 ochronę ś r o d o w i s k a  n a t u 
r a l n e g o  (np. s k a n a l i z o w a ć  
Mielno, oczyścić  Jamno).  W 
z w i ą z k u  z k r y t y c z n ą  s y t u a c j ą  
w lecznictwie,  n a  o k r e s  do 
w y b u d o w a n i a  n o w e g o  szpita
la w o j e w ó d z k i e g o  w Kosza
l inie  ( j a k  w i e m  podobno za 
15 l a t  t a k i  m a  powstać)  a d a p 
t o w a ć  t y m c z a s e m  j a k i ś  b u d y 
nek.  Przyłączyć s i ę  do  dzia
łań n a  rzecz  płatnych ur lo
p ó w  dla  m a t e k  w y c h o w u j ą 
cych dzieci, a n a l i z o w a ć  w a 
r u n k i  -rodzin wielodzietnych,  
p o d j ą ć  działania, b y  zape
w n i ć  t a k i m  rodzinom pomoc 
p a ń s t w a  j a k  i pomoc związ
ku,  z w e r y f i k o w a ć  działalność 
w y d a w n i c z ą  w Polsce n a  rzecz  
zwiększenia  podręczników 
szkolnych.  

— J a k i  j e s t  P a n a  p r o g r a m  
w y b o r c z y  oraz  czym chciałby 
P a n  z a j m o w a ć  s ię  po iwejściu 
do władz  z w i ą z k o w y c h ?  

— P r a c ę  w z w i ą z k u  chciał
b y m  podzielić n a :  1) kształt  
reg ionu — powinien  to b y ć  
reg ion z w a r t y  i' s i lny,  2) pła
ca za p r a c ę  — p o d j ą ć  w s z e l 
k i e  działania b y  zrea l izować 
to hasło tzn.- p r z y  założeniu, 
że  niedopuszczalne są żadne 
nierówności  dochodów n a  te
ren ie  całego k r a j u  za w y j ą t 
k i e m  takich,  k t ó r e  są nie
zbędne dla  zabezpieczenia 
ef e k t y w noś c i g-os p oda r o w a n ia 
(trudność, szkodliwość,  nie
bezpieczeństwo), d ą ż y ć  d o  
l i k w i d a c j i  p r a c y  a k o r d o w e j  
1 p r a c y  w nadgodzinach.  
3) Z w i ą z e k  — tworzenie  w a 
r u n k ó w  i a t m o s f e r y  d la  
kształ towania  p o s t a w  rzetel
ności, sol idności  i uczciwości.  
Ko-nieczne są działania n a  
rzecz  b u d o w a n i a  między  
członkami zwią>zików: życzli
wości ,  w z a j e m n e j  to le ranc j i  
dla: poglądów,  k u l t u r y  i o d 
powiedzialności-. Uważam,  że 
potrzebne n a m  są dobre  ze
społy i mocne, a l e  t a k ż e  l u 
dzie d o  r z e t e l n e j  pracy .  
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Uchwały 

PIERWSZEJ CZĘŚCI 

I WALNEGO 

ZEBRANIA DELEGATÓW 

REGIONU 

WOJEWÓDZTWA 

KOSZALIŃSKIEGO 

Podczas  obrad  w d n i u  12,06.1981 r .  I W a l n e  Zebranie  Dele
g a t ó w  Regionu p r z y j ę ł o  n a s t ę p u j ą c e  u c h w a ł y :  

1. W s p r a w i e  kształtu  R e g i o n u .  
Należy  przeprowadzić  w y b o r y  w ł a d z  Regionu w r a m a c h  

w o j e w ó d z t w a  koszal ińskiego,  a d e c y z j ę  w s p r a w i e  połączenia 
w makroregion, pozostawić  K r a j o w e m u  Zjazdowi,  p r z y  c z y m  
d e c y z j e  K r a j o w e g o  Z j a z d u  p r z y j m i e m y  b e z  zastrzeżeń.  

2. W s p r a w i e  O r d y n a c j i  W y b o r c z e j  
P r z y j ę t o  t e k s t  O r d y n a c j i  W y b o r c z e j  zgodnie z p r o j e k 

t e m  p r z e d s t a w i o n y m  delegatom w mater iałach n a  I Zjaizd, 
uzupełnionym o n a s t ę p u j ą c e  p o p r a w k i :  

(/W związku z tym, że jest ich bardzo dużo postanowiliśmy 
ich nie publikować do czasu wydrukowania nowej wersji 
ordynacji przez Regionalną Komisję Wyborczą — red.). 
Oprócz  treści  O r d y n a c j i  W y b o r c z e j  p r z y j ę t o  n a s t ę p u j ą c e  

zasady:  
2.1. T y l k o  delegat  może b y ć  k a n d y d a t e m .  
2.2. W okręgach  n a l e ż y  przeprowadz ić  p r a w y b o r y  w celu  

usta lenia  kole jnośc i  k a n d y d a t ó w  n a  l is tach cząs tkowych,  n a  
k t ó r e  głosować będą w s z y s c y  delegaci  podczas  w y b o r ó w  w ł a d z  
Regionu n a  W a l n y m  Zebraniu  Delegatów. 

2.3. O d  następnego posiedzenia W a l n e g o  Zebrania  nie  m a  
zastępców d e l e g a t ó w .  

2.4. Głosu jemy p r z e z  s k r e ś l a n i e  n a  p r z y g o t o w a n y c h  l i s tach 
cząs tkowych  o u s t a l o n e j  kole jności  w p r a w y b o r a c h .  

2.5. Ustala  s ię  n a s t ę p u j ą c ą  l iczbę m a n d a t ó w  d l a  poszcze
gólnych o k r ę g ó w  w y b o r c z y c h :  

1. Kosza l in  — 27 
2. Kołobrzeg — 9 
3. Białogard — o 
4. Szczecinek — 11' 
5. Darłowo — 2 
6. D r a w s k o  — 2 
7. Ś w i d w i n  — 3 

Liczba m a n d a t ó w  w y n i k a  z z a s a d y :  1 m a n d a t  n a  2000 człon
k ó w  okręgiu wyborczego.  

2.6. Zatwierdza  s i ę  2 d e l e g a t ó w  n a  Z j a z d  K r a j o w y ,  k t ó r y c h  
w y b r a ł  O k r ę g  Wyiborczy Szczecinek.  O k r ę g  ten  będzie  w y 
łączony z w y b o r ó w  d e l e g a t ó w  n a  Z j a z d  K r a j o w y ,  k t ó r e  będą  
p r z e p r o w a d z a n e  podczas II  t u r y  I W a l n e g o  Z jazdu.  

3. W s p r a w i e  s t r u k t u r y  R e g i o n u  
3.1. Siedzibą Zarządu  Regionu j e s t  mias to  ( • )  Koszal in.  
3.2. Będzie  organizowany  w poszczególnych o k r ę g a c h  szcze

b e l  pośredni  pomiędzy  k o m i s j a m i  zakładowymi a Z a r z ą d e m  
Regionu z w a n y  ( • )  Delegaturą  Zarządu  Regionu.  

3.3. Będzie  zorganizowana Delegatura  w Koszalinie.  
4. W s p r a w i e  z a m k n i ę c i a  l i s ty  k a n d y d a t ó w  d o  w ł a d z  R e g i o n u  
<13.06 tor. o godz. 0.55 zamknięto  l i s tę  k a n d y d a t ó w  d o  w ł a d z  

Regionu 
L i s t a  ząmknię ta  s tanowi  integralną część do n i n i e j s z e j  

uchwały  (opublikujemy ją w jednym z najbliższych nume
rów — red.). 

5. W s p r a w i e  t e r m i n u  d r u g i e j  części I W a l n e g o  Z j a z d u  
Ze w z g l ę d u  n a  konieczność przeprowadzenia  p r a w y b o r ó w  

i k a m p a n i i  w y b o r c z e j  t e r m i n  d r u g i e j  części I W a l n e g o  Z j a z d u  
us ta lono n a  3 i 4 l ipca 1981 r o k u .  

Podpisa l i :  
Danuta Polcyn  (Szczecinek) 
M a r i a n  W o j t k i e w i c z  (Darłowo) 
Zofia  S z y m a ń s k a  (Kołobrzeg) 
S t a n i s ł a w  P a c a k  (Drawsko) 
R o m a n  T a b i s z  (Koszalin) — przewodniczący 
T a d e u s z  Małecki (Świdwin)  
L u b o m i r a  Repczyńska  (Koszalin) 
S t e f a n  Dudzik (Białogard) 
S t a n i s ł a w  P l e s k a c z  (Szczecinek) 

PROGRAM — STRUKTURA METODY 
ROMAN TABISZ 

Z zainteresowaniem prze
czytałem p i e r w s z y  w n a s z y m  
Regionie a r t y k u ł  d y s k u s y j n y  
n a  t e m a t  p r o g r a m u  działania 
Z w i ą z k u  „Solidarność",  za
mieszczony w d r u g i m  nume
r z e  tygodnika  „Sierpień 80" 
pt.  „Program z w i ą z k u " .  

Zachęcony dopiskiem d o  t y 
tułu — głos w d y s k u s j i  — 
chciałbym s i ę  w nią włączyć 
d o r z u c a j ą c  m o j e  osobiste  u w a 
g i  do treści  a r t y k u ł u  G. S ta
chowiaka .  
U W A G I  Z A S A D N I C Z E  

O ile  zgodzić s i ę  t rzeba  ze 
s twierdzeniem autora,  że 
„Mówienie o p r o g r a m i e  dzia
łania w o d e r w a n i u  od s t r u k 
t u r  organizacy jnych  n i e  m a  
głębszego sensu"..., o t y l e  n i e  
d o  p r z y j ę c i a  j e s t  s twierdze
nie, że:  „na etapie  założyciel
s k i m  ' p r z y j ę c i e  o k r e ś l o n e j  
s t r u k t u r y  p r o b l e m o w e j  j e s t  
w zasadzie  p r o g r a m e m " .  Mo
i m  zdaniem właśnie  n a  e ta
pie  założycielskim n a l e ż y  b a r 
d z o  g r u n t o w n i e  przemyśleć-
n a j p i e r w  cel i p r o g r a m  dzia
łania i dopiero t w o r z y ć  s t r u k 
t u r y  u m o ż l i w i a j ą c e  jego p r a k 
tyczną rea l izac ję .  

Poza t y m  s a m  p r o g r a m  n a 
w e t  w powiązaniu  ze  s t r u k 
t u r ą  n i e  w y s t a r c z a ,  w a ż n e  są 
również  metody  działania, 
k t ó r e  p r z y j m i e m y  za s w o j e  
i j a k i m i  będziemy rea l izować 
usta lony p r o g r a m .  S p r a w a  
metod działania,' j e s t  b a r d z o  
p i lna  do uzgodnienia.  Histo
r i a  uczy n a s  tego, że jeżeli  n a 
w e t  n a j p i ę k n i e j s z e  p r o g r a m y  
rea l izować  będziemy metoda
m i  w y n i k a j ą c y m i  z zasady  
„cel u ś w i ę c a  ś r o d k i "  to nic 
dobrego nie  z b u d u j e m y .  Mu
s i m y  w s z y s c y  zdać s o b i e  
s p r a w ę  z tego,  że spoczywa  
n a  n a s  o g r o m n a  odpowie
dzialność za to, a b y  o f i a r y  
robotniczych protes tów 1956, 
1970, 1976 i o d w a g a  stocz
n i o w c ó w  w 1980 r o k u  w s ie rp
niu, tnie zostały zamienio
n e  n a  przysłowiowe „błoto" 
przez  ludzi, k tórzy  p r z y k r y 
w a j ą c  s ię  sz tandarami  „Soli
darności"  s tosowal iby  meto
d y  niegodne członków n a 
szego Z w i ą z k u .  Nie możemy 
pozwolić n a  to, a b y  wzięły 
g ó r ę  osobis te  a m b i c j e ,  in te
resy,  k a r i e r y ,  k rę tac two,  po
d e j m o w a n i e  niedemokratycz
n y c h  decyzj i ,  sporządanie  
anonimowych donosów, czy 
szantażowanie  osób, k tóre  
„wyleciały"  po s ierpniu  ze 
swoich „stołków".  Koniecz
ność przebaczania  tym,  któ
r z y  zbłądzili, j e s t  n iezbędnym 
elementem f u n d a m e n t ó w  n a 
szego p r o g r a m u  postępowa
nia.  Metoda „kopania  leżącego"  
p o w i n n a  b y ć  o b c a  działaczom 

naszego Z w i ą z k u ,  jeżel i  chce 
o n  p r z y j ą ć  n a  s iebie  w spo
s ó b  odpowiedzialny ro lę  głów
n e j  s iły społecznej g w a r a n t u 
j ą c e j  proces odnowy n a s z e j  
Ojczyzny  — Polsk i .  T a k  w i ę c  
przed  W a l n y m  Zebraniem 
Delegatów i podczas j e g o  
obrad m u s i m y  uzgodnić t rzy  
s p r a w y ,  o k tórych  powinno 
s i ę  d y s k u t o w a ć  nierozłącznie. 
S p r a w y  te  to: program,  s t r u 
k t u r a  i metody  działania 
NSZZ „Solidarność".  
U W A G I  DO P R O G R A M U  
D Z I A Ł A N I A  

B u d o w a n i e  p r o g r a m u  dzia
łania w oparciu o w c z e ś n i e j  
p r z y j ę t ą  s t r u k t u r ę  problemo
w ą  zapewnia  to, że  e l e m e n t y  
t a k  zbudowanego p r o g r a m u  
będą w p r a k t y c e  real izowane.  
Pode j śc ie  t a k i e  m a  j e d n a k  
p o w a ż n y  m i n u s  p o l e g a j ą c y  n a  
tym, ż e  błędnie p r z y j ę t a  s t r u 
k t u r a  m i m o  tego, że z a p e w 
nia r e a l i z a c j ę  w s z y s t k i c h  e l e 
m e n t ó w  zbudowanego w opar
ciu o nią programu,  może 
n i e  g w a r a n t o w a ć  osiągnięcia 
zasadniczego celu działania. 
Dlatego też n a j p i e r w  trze
b a  ustal ić  cel  działania 
n a  t y l e  p r z e k o n y w a j ą c y ,  a b y  
z niego w y n i k a ł a  potrzeba  
is tnienia  s a m e g o  Z w i ą z k u ,  a 
w oparc iu  o t o  co j e s t  celem 
działania, n a l e ż y  b u d o w a ć  
p r o g r a m .  Cel działania Z w i ą z k u  „So
l idarność"  został ogólnie s f o r 
m u ł o w a n y  w § 6 S t a t u t u  
i brzmi  o n  n a s t ę p u j ą c o :  „Ce
l e m  z w i ą z k u  j e s t :  ochrona 
p r a w ,  godności ii i n t e r e s ó w  
p r a c o w n i k ó w " .  

Formułu jąc  p r o g r a m  dzia
łania w a r t o  j e s t  c h y b a  n a j 
p i e r w  odpowiedzieć sob ie  n a  
pozornie pros te  pytanie :  czy 
t a k  okreś lony  j a k  w Statucie  
cel j e s t  słuszny, i czy w 
ogóle Z w i ą z e k  j e s t  potrzebny,  
czy też powstał  on t y l k o  w 
w y n i k u  tego, że  były  u n a s  
„wypaczenia"  ,i potem Sier
pień  1980 roku,  a t e r a z  t rze
b a  t o  d a l e j  kontynuować  w 
f o r m i e  „Solidarności", bo  n i e  
m a  nnnego w y j ś c i a ,  ponieważ  
b r a k  j e s t  społecznej siły, k tó
r a  mogłaby się  s t a ć  główną 
g w a r a n c j ą  odnowy.  Sądzę, że 
t a k i e  rozumowanie  mogłoby 
n a s  w niedługim czasie d o 
prowadzić  do w e w n ę t r z n y c h  
i zewnętrznych k o n f l i k t ó w  o 
i l e  j u ż  czasami n i e  p r o w a 
dziło. 

Owszem,  zgadzam s ię  z tym,  
że  w y d a r z e n i a  s ierpniowe 
umożliwiły s a m  f a k t  p o w s t a 
nia  niezależnego z w i ą z k u  za
wodowego,  zresztą n i e  t y l k o  
„Solidarności".  Zgadzam s i ę  
również  z t y m ,  ż e  n a  „So
l idarności"  s p o c z y w a  w i e l e  
s p r a w ,  k t ó r y m i  s i ę  n i e  p o w i n 

n a  z a j m o w a ć  j a k o  związek,, 
t a k i e  są. rea l ia .  Istota  j e d n a k  
z w i ą z k u  zawodowego polega 
moim zdaniem na, tym,  że l u 
dzie p r a c y  o r g a n i z u j ą  s ię  w e  
wspólnotę  działania po to, 
a b y  przec iwstawić  s ię  w y z y s 
k o w i  j a k i  m o ż e  ich dotknąć  
w sys temie  pracy,  w k t ó r y m  
przyszło i m  żyć. < 

Z w i ą z k i  z a w o d o w e  potrzeb
n e  są w i ę c  dlatego w k a ż d y m  
k r a j u  niezależnie od sys temu 
politycznego, k t ó r y  w n i m  pa
n u j e ,  ponieważ żaden sys tem 
w p r a k t y c e  tego w y z y s k u  n i e  
zniósł. Współczesna organiza
c j a  p r a c y  dzieli ludzi  n a  t rzy  
kategor ie :  
1. Właścicieli  ś r o d k ó w  pro

d u k c j i  
2. Organiza torów p r o d u k c j i  — 

dysponentów ś r o d k ó w  p r o 
d u k c j i  

3. W y k o n u j ą c y c h  pracę, z w i ą 
zanych u m o w ą  o pracę.  

W s z y s c y  ze sobą współpra
c u j ą  w procesie  p r a c y .  

Z a s t a n ó w m y  s i ę  więc,  k ie
d y  i w j a k i c h  w a r u n k a c h  
może jnas tępić w y z y s k ,  m o 
g ą c y  b y ć  d w o j a k i m ,  a l b o  
ekonomicznym, a l b o  mora l
nym.  W y z y s k  ekonomiczny 
w y s t ę p u j e  w s y t u a c j i  k i e d y  
p r a c o w n i k  o t r z y m u j e  zapłatę 
n i e  p o k r y w a j ą c ą  włożonej  
p r a c y .  Jeżel i  j e d n a k  m i m o  
otrzymania  g o d z i w e j  zapłaty 
k toś  przywłaszcza sobie o w o 
ce jego  p r a c y  w s y t u a c j i ,  g d y  
s a m  nie włożył s w o j e j ,  p o w 
s t a j e  w y z y s k  mora lny .  P o w 
s t a j e  o n  również  w t e d y ,  g d y  
w w y n i k u  złego p l a n o w a n i a  
i złej organizac j i  pracy,  owo
ce  p r a c y  s ą  m a r n o w a n e ,  a l b o  
niepotrzebne do tego  stopnia, 
że  p o w o d u j ą  p o s t ę p u j ą c y  k r y 
zys  gospodarczy.  Człowiek w 
t a k i e j  s y t u a c j i  cierpi, bo  m i 
m o  r z e t e l n e j  s w o j e j  p r a c y  
i zapłaty za iniią j e s t  ś w i a d o 
m y  j e j  bezsensu,  rodzi  s i ę  w 
mim bunt,  ź le  p r a c u j e ,  a l b o  w 
końcu p r a c y  o d m a w i a ,  bo w a 
r u n k i  k t ó r e  tworzą  się  w o 
kół niego z a g r a ż a j ą  niezaspo-
k o j e n i e m  j e g o  p o d s t a w o w y c h  
potrzeb.  Poczucie s y t u a c j i  
moralnego w y z y s k u  było przy
czyną w s z y s t k i c h  robotni
czych protes tów w p o w o j e n 
n e j  Polsce. T a k  w i ę c  t w o r z y 
m y  z w i ą z e k  n i e  p o  to, a b y  
s ięgać  po władzę, a l e  po to 
a b y  bronić  s ię  przed w y z y 
s k i e m  ekonomicznym i m o 
r a l n y m .  Dlatego działalność 
n a s z a  t a k  rozumiana  i p r o w a 
dzona n ie  j e s t  działalnością 
polityczną, może j e d y n i e  po
w o d o w a ć  s k u t k i  polityczne 
w postaci  zmiany m y ś l e n i a  
i s t y l u  działania ludzi  s p r a 
w u j ą c y c h  władzę, k i e r u j ą c  ich 

k u  u s p r a w n i a n i u  s y s t e m u  or
ganizowania  p r a c y  i całego 
s y s t e m u  gospodark i  narodo
w e j .  P r o g r a m  działania zwią
z k u  z a w o d o w e g o  u j ą ł b y m  
w o b e c  tego  w d w a  główne 
n u r t y :  
1. Obrona  przed w y z y s k i e m  

ekonomicznym ii mora lnym,  
k t ó r y  może p o w s t a w a ć  w 
procesie  p r a c y  

2. Przygotowanie  d o  t e j  ob
rony,  poprzez b u d o w a n i e  
z w i ą z k o w e j  wspólnoty  l u 
dzi  pracy,  w z a j e m n e j  so
l idarności  w działaniu. 

W r a m a c h  o b r o n y  przed 
w y z y s k i e m  ekonomicznym i 
m o r a l n y m  mieści  s i ę  w s z y 
stko,  t o  co  dotyczy zorgani
z o w a n e j  działalności ma rzecz:  
— s p r a w i e d l i w e j  zapłaty za 

pracę,  ochrony p r a w  i 
godności, zabezpieczenia 
społecznego, ochrony zdro
w i a ,  ochrony rodźmy,  w a 
r u n k ó w  pracy,  żądania  
p r a w i d ł o w e j  organizac j i  
gospodarką  k r a j u  i p r a c y  
w konkretnych  zakładach 
itp. 

W r a m a c h  przygotowania  
do  o b r o n y  mieści  s ię  w s z y 
s t k o  c o  j e s t  tworzeniem 
wspólnoty  ludzi,  k t ó r y c h  łą
c z y  sol idarność w działaniu,, 
a w i ę c  — w s p ó l n y  w y p o 
czynek w czasie  w o l n y m ,  
uczestnictwo w k u l t u r z e  w ł a 
snego k r a j u ,  w s p ó l n e  po
głębianie w i e d z y  z a w o d o w e j  
i ogólne j ,  w s p ó l n a  praca  
n a d  r o z w o j e m  s w o j e g o  z w i ą 
z k u  zawodowego.  
U W A G I  DO S T R U K T U R Y  

Z przeds tawionego  w y ż e j  
p u n k t u  widzenia  n a  istotę i 
p r o g r a m  działania z w i ą z k u  
zawodowego,  słuszna w y d a j e  
s ię  b y ć  moim zdaniem propo
z y c j a  G. Stachowiaka,  opar
cia działalności z w i ą z k o w e j  
o pracę  w K o m i s j a c h :  
a) Pol i tyki  Społecznej  
b)  Obrony  P r a w  i Godności 
c) R o z w o j u  Z w i ą z k u  
d) I n f o r m a c j i  
osobiście dodałbym jeszcze 
jedną  K o m i s j ę  
e) O ś w i a t y  i K u l t u r y ,  
k t ó r a  z a j m o w a ł a b y  s ię  orga
nizacją  szkoleń i działalności 
k u l t u r a l n e j .  

Z a r z ą d  każdego  szczebla 
p o w i n i e n  b y ć  zorganizowany  
w całości w k o m i s j e  proble
m o w e ,  co powinno m a k s y 
maln ie  z a k t y w i z o w a ć  w s z y 
s tk ich  członków zarządów.  
Oczywiśc ie  do tego Biuro  
Zarządu,  R e d a k c j a  P i s m a  
Z w i ą z k o w e g o  i Ośrodek  P r a c  
Społeczno-Zawodowych, g r u 
p u j ą c y  e k s p e r t ó w  n a  szczeblu 
Regionu. 

P r a k t y k a  dotychczasowa 
w y k a z u j e ,  że  p o w i n n y  b y ć  
t r z y  szczeble zarządzania  

Z w i ą z k i e m  „Solidarność"  w 
n a s z y m  k r a j u .  
1. K r a j o w y  
2. Regionalny  
3. O k r ę g o w y .  

Władzą p o d s t a w o w ą  k a ż 
dego  szczebla powinno b y ć  
w a l n e  zebranie  . d e l e g a t ó w  
w y b r a n y c h  w zakładach p r a 
c y  danego okręgu,  i r eg ionu,  
a n a  szczeblu k r a j o w y m  
W a l n y  Z j a z d  Delegatów w y 
b r a n y c h  n a  W a l n y m  Z e b r a 
niu  Regionu. Władzami w y 
k o n a w c z y m i  p o w i n n y  b y ć  n a 
tomiast  z a r z ą d y  poszczegól
n y c h  szczebli  i ich p r e z y d i a  
n a  czele z przewodniczącymi,  
od k tórych  bardzo  w i e l e  z a 
leży, a o roli  k t ó r y c h  pisze  
s i ę  mało, j a k b y  to było 
c z y m ś  w s t y d l i w y m  w o k r e 
s i e  w a l k i  o d e m o k r a t y z a c j ę  
w s z y s t k i e g o  co s ię  da .  Wła
ś n i e  w s y s t e m i e  d e m o k r a 
tycznym rola  przewodniczą
cego j e s t  szczególna, ponie
w a ż  p o w i n i e n  b y ć  to czło
w i e k ,  k t ó r y  w y b r a n y  w d e 
mokra tycznych  w y b o r a c h  b ę 
dzie  postępował zgodnie z 
odczuciem większości,  k t ó r a  
g o  w y b r a ł a  i powinien  pos ia
dać  t a k ą  cechę c h a r a k t e r u ,  
k t ó r a  pozwalałaby  m u  słu
chać opinii s zeregowych  
członków związku,  o k r ę g ó w ,  
r e g i o n ó w  w t e d y  g d y  p o d e j 
m u j e  bardzo  w a ż n e  decyz je .  

P o d s t a w ą  działalności 
z w i ą z k u  p o w i n n y  b y ć  o r g a 
n i z a c j e  zakładowe a w s z e l k i e  
j e g o  władze  w y k o n a w c z e  po
w i n n y  mieć  c h a r a k t e r  słu
żebny  i p o d e j m o w a ć  t y l k o  
d e c y z j e  dotyczące w s z y s t k i c h  
członków s w o j e g o  szczebla 
(okręgu, regionu,  k r a j u )  w 
oparciu  o u c h w a ł y  W a l n y c h  
Zebrań,  czy W a l n e g o  Z j a z d u .  
Obszar  reg ionu powinien  
o b e j m o w a ć  obszar  w o j e w ó d z 
t w a ,  co poważnie  ułatwi  r e 
p r e z e n t u j ą c y  Region w o b e c  
odpowiednich w ł a d z  admini
s t r a c y j n y c h  d z i a ł a j ą c y c h  n a  
t y m  s a m y m  terenie.  METODY D Z I A Ł A N I A  

Uzgodnienie metod działa
nia  j e s t  b a r d z o  w a ż n ą  s p r a 
w ą ,  ponieważ  ż y j e m y  w kon
k r e t n y m  k r a j u  i w k o n k r e t 
n e j  s y t u a c j i .  W y b ó r  drogi  po
s tępowania  każdego  człowie
k a  w życiu, czy też z w i ą z k u  
z a w o d o w e g o  w d a n y m  k r a j u  
zależy od s y s t e m u  w a r t o ś c i  
j a k i e  uznał , za p o d s t a w o w e .  

W o p r a c o w n y m  przez  Ośro
d e k  P r a c  Społeczno-Zawodo
w y c h  p r z y  K r a j o w e j  K o m i s j i  
P o r o z u m i e w a w c z e j  p r o j e k c i e  
p r o g r a m u  działania pt .  „Kie
r u n k i  działania Z w i ą z k u  w 
obecne j  s y t u a c j i  w k r a j u "  
zaproponowano cztery głów-

(c.d. n a  s tr .  8) 
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Mieszkania r o t a c y j n e  
j e s z c z e  w t y m  roku 

P r z e g l ą d  pomieszczeń b iurowych,  p r o w a d z o n y  p r z e z  
Urząd M i e j s k i  w Koszal inie  został p r a k t y c z n i e  zakończo
n y .  Pełny p r o j e k t  zagospodarowania  u z y s k a n y c h  po
wierzchni  n ie  został jeszcze z w i ą z k o w i  „Solidarności"  
p r z e d s t a w i o n y  do zaopiniowania,  a l e  m i e j m y  nadzie ję ,  że 
t o  s ię  s tanie  w c i ą g u  k i l k u  na jb l i ż szych  dni.  

* » * 

Propozyc je  Urzędu Mie jsk iego,  od k w i e t n i a  ulegały l icz
n y m  zmianom. Według  ostatnich in formac j i ,  u z y s k a n y c h  
od  prezydenta  m i a s t a  w dniu  28 m a j a  br.,  w y g o s p o d a r o w a 
n o  ogółem około 3,5 t y s .  m k w .  powierzchni,  w s t a r y m  
i n o w y m  b u d o w n i c t w i e .  Z tego  ok.  2300 m k w .  n a  miesz
k a n i a  o r a z  ok. 800 m k w .  d l a  służby zdrowia.  W y g o s p o 
d a r o w a n o  k i l k a  l o k a l i  n a  przedszkola  (oczywiście n a  r a z i e  
w projekcie).  

Prezydent  zapewnił  również,  że ze Szkoły Podst .  n r  1 
zostanie w y p r o w a d z o n e  a r c h i w u m ,  k t ó r e  z a j m u j e  k i l k a  i z b  
l e k c y j n y c h  od czasu podziału w o j e w ó d z t w a  n a  koszal ińskie  
i słupskie.  

• * • 

J e d n ą  z c iekawszych  propozycj i  Urzędu Miejskiego,  j e s t  
przeznaczenie b u d y n k u  soc ja lnego  Przeds ięb iors twa  Zaopa
trzenia  Rolnictwa  w W o d ę  n a  mieszkania  r o t a c y j n e .  B u 
d y n e k  ten, został przez  WODROL w y d z i e r ż a w i o n y  Przed
s i ę b i o r s t w u  T u r y s t y c z n e m u  „ J a n t a r i a "  z przeznaczeniem n a  
„Dom Wycieczkowy" .  B u d y n e k  może b y ć  p r z e j ę t y  jes ienią,  
po  zakończeniu sezonu turys tycznego  i wypełnieniu  p r z e z  
„ J a n t a r i ę "  u m ó w  z a w a r t y c h  n a  r o k  bieżący.  

W y d a j e  się, że  u z y s k a n i e  ponad 60-ciu m i e s z k a ń  rota
c y j n y c h  z „przechowalnią dzieci"  (w  i s t n i e j ą c e j  res taurac j i ) ,  
kosztem r o z w o j u  r u c h u  turys tycznego  j e s t  w obecne j  s y 
t u a c j i  społecznie uzasadnione,  t y m  b a r d z i e j ,  że d la  „Jan-
t a r i i "  UM prawdopodobnie  zaproponuje  coś w zamian.  

O c z e k u j e m y  opinii  organizac j i  zakładowych NSZZ „Soli
darność" .  Propozyc ja  — to  jeszcze n ie  d e c y z j a .  

* * * \ 

Na zakończenie k i l k a  u w a g .  Ze  w z g l ę d u  n a  p r z e w i d y 
w a n ą  r e o r g a n i z a c j ę  ro lnictwa,  n i e  przeprowadzono prze
g l ą d u  b u d y n k ó w  i n s t y t u c j i  związanych  z ro lnictwem, s k u 
pionych p r z y  ul .  P a r t y z a n t ó w  i Zawadzkiego.  P r z y  podżiaie 
s k ó r y  n a  ż y w y m  niedźwiedziu,  prz iewidziano w y g o s p o d a r o 
w a n i e  t a m  b u d y n k u  d l a  P r z e m y s ł o w e j  Służby Zdrowia .  

Nie przeprowadzono też  p r z e g l ą d u  w innych i n s t y t u c j a c h  
a t rzeba  przyznać,  że  z z e w n ą t r z  i z w e w n ą t r z  robią  one 
w r a ż e n i e .  Koszal in ian  d z i w i  od d a w n a  f a k t ,  że i n s t y t u c j e  
t e  zachowały s t a n  posiadania  p r z y  podziale  w o j e w ó d z t w a  
n a  kosza l ińsk ie  i słupskie.  

GRZEGORZ S T A C H O W I A K  

ODGŁOSY A R T Y K U Ł U  

„Prawo 
w starych związkach" 
W p i e r w s z y m  n u m e r z e  pi

s m a  „Sierpień 80" opubl iko
w a n o  niektóre  d a n e  f i n a n s o 
w e  z działalności b .  W o j e 
w ó d z k i e j  R a d y  Z w i ą z k ó w  
Zawodowych,  p o d a j ą c  r ó w 
nocześnie k i l k a  przykładów 
dotyczących z w i ą z k ó w  b r a n 
żowych.  Nie u s t o s u n k o w u j ą c  
s i ę  do w y n i k ó w  — kontrol i  
b .  WRZZ, z k t ó r e j  w s z y s t k i e  
z w i ą z k i  b r a n ż o w e  w y s t ą p i ł y  
jeszcze w m-cu w r z e ś n i u  i 
paźdz iern iku  1980 r .  p r a g 
n i e m y  w y j a ś n i ć  zagadnienia  
dotyczące z w i ą z k ó w  branżo
w y c h .  

W w y n i k u  d e c y z j i  CRZZ 
p o d j ę t y c h  n a  w n i o s e k  B i u r a  
Politycznego K C  PZPR w 
paźdz iern iku  1973 r., z l ikwido
w a n o  z a r z ą d y  okręgowe,  po
w o ł u j ą c  w ich m i e j s c e  od
działy z a r z ą d ó w  głównych.  

Decyz ja  t a  całkowicie zli
k w i d o w a ł a  samodzielność 
merytoryczną  z w i ą z k ó w  
b r a n ż o w y c h  szczebla okręgo
w e g o  i ograniczyła , działal
ność  f i n a n s o w ą .  

B u d ż e t y  oddziałów u w z g l ę 
dniały  j e d y n i e  w y d a t k i  
niezbędne do o t r z y m a n i a  
nielicznego personelu  etato
w e g o  (od 5 osób w Z w .  Z a w .  
Prac .  Rolnictwa  do 1 osoby 
w Z w .  Z a w .  T r a n s p .  i Dro
gowców).  P o d w ó j n a  kontrola  
w y d a t k ó w  p r z e z  z a r z ą d y  
g ł ó w n e  i WRZZ w y k l u c z a 
ła możl iwość  j a k i c h k o l w i e k  
nieprawidłowości .  Dlatego 
w y j a ś n i e n i a  w y m a g a j ą  t a k i e  
s p r a w y  j a k :  pobieranie  zapo

m ó g  n a  zagospodarowanie  

ur lopu,  w y j a z d y  t a k s ó w k a m i ,  
u ż y w a n i e  własnych  somocho-
d ó w  do  ce lów służbowych, 
n a g r o d y  d l a  a k t y w u  z w i ą z 
k o w e g o  i ż y w i e n i a  w r e s t a u 
r a c j a c h .  

1) CRZZ podjęła  d e c y z j ę  
o w y p ł a c a n i u  p r a c o w n i k o m  
z w i ą z k ó w  b r a n ż o w y c h  13-tej  
p e n s j i ,  j e d n a k  n a z w a n o  to 
„zapomogą n a  zagospodaro
w a n i e  ur lopu" .  D e c y z j a  t a  
była  k r z y w d z ą c a  d l a  p r a c o w 
n i k ó w ,  g d y ż  13-ta p e n s j a  w y 
płacona z f u n d u s z u  osobowe
go  l iczy s ię  do ś r e d n i e j  za
r o b k ó w  i m a  w p ł y w  n a  u s t a 
lenie  p o d s t a w y  w y m i a r u  r e n 
t y  oraz  e m e r y t u r y .  Natomiast  
w y p ł a t a  13-tki w f o r m i e  „na
g r o d y "  pozbawiała  pracowni
k ó w  tego p r a w a .  

2<) Oddziały z a r z ą d ó w  
głównych  b y ł y  z o b o w i ą z a n e  
k o r z y s t a ć  z samochodów ko
l u m n y  WRZZ. Na k o r z y s t a 
nie  z t a x i  potrzebna była  
zgoda Z a r z ą d u  Głównego. Po
n i e w a ż  koszt  prze jechania  1 
k m  samochodem z k o l u m n y  
WRZZ wynosił  7,50 zł, a 
koszt  za 1 k m  t a k s ó w k ą  
3,50 zł, n a j b a r d z i e j  opłacało 
s i ę  w y j e ż d ż a ć  t a k s ó w k a m i .  
Na jczęśc ie j  n ie  w y r a ż a n o  n a  
to  zgody, g d y ż  k o l u m n a  s a 
mochodowa b .  WRZZ m u s i a 
ła b y ć  w y k o r z y s t a n a  i samo
w y s t a r c z a l n a  f i n a n s o w o .  

3) W y j a z d y  w ł a s n y m i  s a 
mochodami u ż y w a n y m i  do 
celów służbowych o d b y w a ł y  
s ię  w oparciu  o ogólnie obo-

(c.d. na str. 8) 

z tygodnia 

z tygodnia 

9.06. b m .  o d b y ł o  s i ę  w G d a ń 
s k u  p o s i e d z e n i e  p r e z y d i u m  K K P .  
P o r z ą d e k  o b r a d  z a w i e r a ł  n a s t ę 
p u j ą c e  p u n k t y :  1) S y t u a c j a  w 
p o r t a c h  m o r s k i c h  — r e f .  A .  G w i a 
z d a ,  2)  K o n f l i k t  b y d g o s k i  — p r z e 
b i e g  n e g o c j a c j i  — r e f .  J .  R u l e w 
s k i ,  K .  G o t o w s k i ,  3) U s t a l e n i e  
t e r m i n u  o b r a d  K K P  — s e k r e t a 
r i a t  K K P .  

W d n i u  5.06. b m .  o d b y ł o  s i ę  w 
S z c z e c i n i e  w a l n e  z e b r a n i e  w y b o r 
c z e  d e l e g a t ó w  N S Z Z  „ S o l i d a r 
n o ś ć "  r e g i o n u  P o m o r z a  Z a c h o d 
n i e g o .  M .  J u r c z y k  z d a ł  s p r a w o 
z d a n i e  z d z i a ł a l n o ś c i  f i n a n s o w e j  
M K R  — S z c z e c i n  ( s t a n  k o n t a  — 
26 m i n  z ł ,  w y d a t k i  d o  k o ń c a  
k w i e t n i a  3,7 m i n  zł ) ,  p o  k r ó t k i e j  
d y s k u s j i  z e b r a n i e  u d z i e l i ł o  a b s o 
l u t o r i u m  u s t ę p u j ą c e m u  p r e z y 
d i u m .  R e g i o n a l n a  k o m i s j a  W y 
b o r c z a  u s t a l i ł a  l i c z b ę  c z ł o n k ó w  
„ S o l i d a r n o ś c i "  w r e g i o n i e  P o m o 
r z a  Z a c h o d n i e g o  n a  355.036, w 
w y b o r a c h  w z i ę ł o  u d z i a ł  891 z a 
k ł a d ó w  w 198 o k r ę g a c h  w y b o r 
c z y c h .  W y b r a n o  465 d e l e g a t ó w  n a  
W a l n y  Z j a z d  R e g i o n u .  U c h w a l o 
n o ,  ż e  z a r z ą d  b ę d z i e  l i c z y ł  60 o s ó b ,  
p r e z y d i u m  11. 

8.06. b r .  o d b y ł o  s i ę  z e b r a n i e  
p l e n a r n e  N S Z Z  „ S o l i d a r n o ś ć "  w 
D a r ł o w i e ,  n a  k t ó r e  p r z y b y l i  
p r z e d s t a w i c i e l e  O k r ę g o w e j  K o m i 
s j i  W y b o r c z e j  z K o s z a l i n a .  C e l e m  
z e b r a n i a  b y ł o  o m ó w i e n i e  p r z e 
b i e g u  w y b o r ó w  n a  z e b r a n i u  w y 
b o r c z y m  d o  w ł a d z  z a r z ą d u  r e 
g i o n u ,  k t ó r e  z a p l a n o w a n o  n a  
12.06. b r .  

(c.d. na str. 8) 

C Z E S Ł A W  
/ 

JMLIiCl S Z ZDOBYCIE WŁADZY 
Uścisnęli  sobie ręce, małe oczy 

W i n t e r a  były  t w a r d e ,  s p o k o j n e  i 
u w a ż n e .  

O b o k  nich, za stołami, ludzie  w 
n i e z g r a b n y c h  m u n d u r a c h  kończyli  
śniadanie,  gadal i ,  powiet rze  pełne 
było papierosowego  d y m u .  Za ok
n e m  stało światło pogodnego r a n 
k a ,  niosły s ię  k r z y k i  jaskółek,  
g w i z d a n i e  i śmiechy  żołnierzy. 
W i n t e r  otarł us ta ,  spojrzał  n a  ze
g a r e k ,  w s t a ł  i obciągnął k u r t k ę .  

— Idziemy? — zapytał  Piotra .  
— K s i ą d z  b e z  n a s  n i e  zacznie. 

W i e .  
— T o  nic. T r z e b a  ż e b y ś m y  p o 

kazal i ,  że j e s t e ś m y  p u n k t u a l n i .  
Bata l ion  wychodził  z b r a m y  p a r 

k u ,  k t ó r e j  w r o t a  z g iętego żelaza,  
w y r w a n e ,  leżały w p o k r z y w a c h .  
Droga wiodła w dół: s y p k a ,  p y l ą 
ca b u t y .  Piotr  patrzył  n a  małe cha
t y  k r y t e  słomą, n a  w y s o k i e  sło
neczniki  przed  nimi  i m a l w y .  M o j a  
o jczyzna.  W s z y s t k o  drobne,  uczepio
n e  s k r a w k ó w  ziemi, poletka,  ogród
k i ,  miedze, chłop ze  s w o i m  k o 
niem, b a b i n a  ze s w o j ą  k r o w ą ,  
karczma,  sk lepik,  sąs iedzi  oparci  o 
płoty, małe g ę s i a r k i  o bosych,  czer
w o n y c h  nogach — poza czasem, k tó
r y  przynosił  w o j e n n e  m a s z y n y  i 
rodził k s i ą ż k i  pol i tycznych dok
t r y n .  

Bata l ion  śpiewał  skoczną ludo
w ą  piosenkę.  L u d z i e  w niedzielnych 
s t r o j a c h  p r z y s t a w a l i  w ul icy  w i o s k i  
g a p i ą c  s ię  w zdumieniu:  polsk ie  
w o j s k o ,  te  same,  d a w n e  m u n d u r y ,  
t a  s a m a  piosenka.  Sowieccy  żoł
nierze  w s p a r c i  plecami o w i e l k i e  
czołgi p r z y g l ą d a l i  s i ę  m a s z e r u j ą 
c y m  w nowych,  n ie  sp lamionych 
m u n d u r a c h  ponuro i z odcieniem 
ironii.  Co m y ś l e l i  chłopi, oni, k tó
r y c h  ziemię gniotły czołgi zbudo
w a n e  w Zagłębiu R u h r y ,  k t ó r z y  
znali  ter ror ,  obławy,  w y d z i e r a n e  
m a t k o m  dzieci o niebieskich oczach 
i płowych włosach, a b y  w Rzeszy  
wzmacniały  nordyck i  biologiczny 
potencjał,  k t ó r z y  w r e s z c i e  w i d z ą  
czołgi z b u d o w a n e  za U r a l e m  — i 
w s z y s t k o  przychodzące z zewnąt rz ,  
w y r o k ,  dopust  Boży, skrzydło cyklo
n u ,  k t ó r y  m a  s w o j e  cent rum z a w 

sze  poza, gdzieś  n a  nieznanych ob
szarach  czy w umysłach niezna
n y c h  ludzi.  

Na t r a w n i k u  przed  kościołem 
k o l o r o w e  chus tk i  kobiet,  czarne  
k a s z k i e t y  mężczyzn.  Kościół był  
d r e w n i a n y ,  f e s t o n y  l iści  i zwięd
łych k w i a t ó w  w i s i a ł y  n a d  j e g o  
o t w a r t y m i  d r z w i a m i .  P i e r w s z e  rzę
d y  żołnierzy weszły  do  ś r o d k a .  
Piotr,  o b e j r z a w s z y  się, widział  t w a 
r z e  t y c h  co zostal i  u w e j ś c i a ,  m a 
s ę  żołnierskich, gładko ostrzyżonych 
głów i w ą s a t e  pomarszczone t w a 
r z e  chłopów. Żołnierze. T a k  samo 
j a k  on w y w i e z i e n i  k i e d y ś  n a  ob
s z a r y  A z j i ,  do obozów n a  brzegach  
Lodowatego  Oceanu, z d y c h a j ą c y  z 
głodu i szkorbutu.  T a k  w i e l e  w i e 
dzieli.  W j a k i m  stopniu istniało w 
nich poczucie, że  uczestniczą w 
m a s k a r a d z i e ,  że  ich obecność t u t a j  
w w i e j s k i m  kościele,  z w o l i  r o s y j 
sk iego  d o w ó d z t w a  j e s t  z a b a w ą  lo
s u ?  A l e  b y l i  szczęśl iwi .  P o  t a m t y m  
w s z y s t k i m ,  po  rozpaczy,  po nieob
j ę t y c h  przestrzeniach kontynentu,  
b y l i  z n ó w  t u t a j ,  znów, j a k  w dzie
ciństwie,  w d y c h a l i  zapach s t a r e g o  
d r z e w a ,  k w i a t ó w  i kadzidła, uczest
niczyli  w z b i o r o w y m  obrzędzie, k tó
r y  istniał poza rozumowaniem,  był 
zmysłowym,  n a j s i l n i e j s z y m ,  po
twierdzeniem rodzinnego k r a j u .  

Mali  chłopcy w komżach,  potrzą
sa l i  dzwoneczkami.  Dźwięk  orga
nów,  ornat  ks iędza,  s t a r e  chłopki 
wodzące  pa lcem  po  w i e l k i c h  l i te
rach,  k s i ą ż k i  d c  nabożeńs twa.  Piotr  
myślał  o g r o b a c h  sowieckich żołnie
rzy .  T y s i ą c e  tys ięcy  t y c h  g r o b ó w  
n a  obszarach od Wołgi, a ż  t u  po 
Wisłę. Znaczyły j e  małe d r e w n i a 
n e  p i r a m i d k i  z czerwoną g w i a z d ą .  
Nie wiedział  czemu należało przypi
s a ć  s m u t e k  tego  z n a k u ;  może to 
był t y l k o  nałóg w y o b r a ź n i ;  a może 
k r z y ż  j e s t  n a j p r o s t s z ą  f o r m ą  d w u 
w y m i a r o w e j  przestrzeni  j a k ą  spo
t y k a  s ię  w naturze :  f o r m ą  człowie
k a ,  f o r m ą  d r z e w a ,  n a g r o b k i  so
w i e c k i c h  żołnierzy naś ladowały  
m u r o w a n e  mauzoleum, d e s k i  z 
k t ó r y c h  były  zbite  podrabiały  nie
udolnie  k a m i e ń .  Leżeć pod t y m  
s y m b o l e m  n o w e j  rel igi i ,  k t ó r a  d l a  

i n d y w i d u a l n e j  śmierc i  n i e  zna  in
nego upamiętnienia  niż  p o m n i e j 
szoną piramidę,  którą  wznos i  s ię  
n a  chwałę  i m p e r i ó w  i k r ó l ó w ?  
Czy ściśnięcie serca  j a k i e g o  dozna
w a ł  p a t r z ą c  n a  t e  g r o b y  n ie  po
chodziło czasem z p r e t e n s j i  do 
P a ń s t w a ,  że  nie  zos tawia  u m a r 
łych w spoko ju ,  że  n ie  p o z w a l a  i m  
n a  inny,  j a k i k o l w i e k  znak,  b y l e  to 
n ie  był z n a k  potęgi?  

Małe słońce monst rac j i .  Myś lę  n a  
p e w n o  to  co oni w s z y s c y  — p o w i e 
dział sobie  Piotr .  Za t o  że  ż y j ę .  Za  
to, że  doznałem nieszczęścia.  Za to 
że  n i e  j e s t e m  k i m  byłem. A b y m  
nie  zapomniał o w s p ó l n y m  losie  l u 
dzi i n ie  żądał d l a  s iebie  innego 
losu.  A b y m  odnalazł d r o g ę  s p r a 
wiedl iwości .  A b y m  odrzucił w sobie  
i w k a ż d y m  człowieku to  co zbęd
n e  i zachował t y l k o  to  co godne  
j e s t  zachowania.  A b y m  z m o j e g o  
g n i e w u  zrobił u ż y t e k .  A b y m  miał 
w sobie  t ę  siłę, - k t ó r a  przychodzi  z 
milczenia.  W i n t e r  stał obok niego 
z pochyloną głową:  s y n  ż y d o w s k i e 
g o  introl igatora  z w a r s z a w s k i e g o  
ghet ta,  t r a k t u j ą c y  s w o j ą  obecność 
t u t a j  j a k o  coś co j e s t  użyteczne a 
w i ę c  konieczne a w i ę c  rac jona lne,  
d u c h o w y  potomek namiętnych  atei
stów, k t ó r z y  jeszcze n ie  zrozu
mieli ,  że  re l ig ia  może b y ć  ś r o d k i e m  
pol i tycznym j a k  k a ż d y  inny.  Fiotr  
miał d la  W i n t e r a  niechętną p r z y 
jaźń,  bo  znał j e g o  zacięcie, s k r y t e  

- cierpienie;  rodziców W i n t e r  n ie  od
na jdz ie .  M a t k a  Piotra  może  też n i e  
ż y j e ,  a l e  W i n t e r  miał przed sobą 
t y l k o  g r u z  i popiół k remator iów,  nic  
z nadziei.  A za sobą ś m i e r ć  s w e g o  
dziecka.  Z u r y w a n y c h  słów rzuca
n y c h  w c i ą g u  t y c h  miesięcy,  Piotr  
odgadnął, że  r o k  spędzony przez  
W i n t e r a  w A s z h a b a d z i e  n ie  był d l a  
niego o w i e l e  l ż e j s z y  niż  d l a  Piot ra  
p o b y t  w więz ieniach i obozach. 
Dziecko umierało m u  n a  g l in ianym 
k l e p i s k u  t u r k m e ń s k i e j  chaty,  n i e  
mógł nic, n a w e t  złorzeczyć przec iw
k o  B o g u  czy  P a ń s t w u ;  p r z y j ą ć  a b 
s u r d  i n ie  n a z w a ć  g o  n a w e t  a b s u r 
dem.  J a k  ci s t a r z y  T u r k m e n i  o żół
t y c h  pomiętych t w a r z a c h ,  mógł 
t y l k o  pat rzeć  w bezlitosne, pa lące  

słońce i godzić s i ę  n a  malar ię ,  n a  
nędzę, n a  przemoc:  konieczne.  
Piotr  nauczył s ię  r e z y g n a c j i ,  a l e  
była  to — myś lał  — inna  może r e 
z y g n a c j a  niż  W i n t e r a .  R a c z e j  o-
strożność, ins tynkt .  Czuł ją  w so
b i e  j a k o  c h w i l o w ą  f a l ę ,  j a k  rozluź
nienie  mięśn i  zwierzęcia  rzuconego 
z wysokośc i .  J e d n a k  zdawało m u  
się, był  od W i n t e r a  szczęś l iwszy.  
Jeże l i  to było t y l k o  złudzenie, to  
pomagało ono pozbyć  s ię  niechęci — 
do chwi l i ,  k i e d y  W i n t e r a  n i e  b ę 
dzie  musiał  j u ż  oglądać.  A l e  t e r a z  
g o t ó w  był p r a w i e  w y c i ą g n ą ć  r ę k ę  
i d o t k n ą ć  j e g o  dłoni n a  z n a k  b r a 
t e r s t w a  i wspólnoty .  

Wychodzi l i  n a  j a s k r a w e  światło.  
Sowieccy  żołnierze s iedzący n a  m u 
r z e  dokoła kościoła gap i l i  s i ę  n a  
n ieporównanie  egzotyczne d l a  nich 
w i d o w i s k o .  Polscy  żołnierze mie
szal i  s i ę  z ludnością,  żar ty ,  chicho
t y  dziewczyn.  Nagle  Piotr  usłyszał 
k r z y k .  Zanim zdał sobie  s p r a w ę  
s k ą d  pochodzi t e n  w y s o k i ,  przenik
l i w y  s k o w y t ,  coś gorącego, k ł ą b  r u 
chu  i j ę k u  rzuciło m u  s ię  pod no
g i  i s i ę g a j ą c  go  z dołu objęło g o  
wpół. Chus tka  zsunęła s ię  w tył 
z głowy chłopki, zmierzwione włosy,  
w y b l a k ł e  b ł a g a j ą c e  oczy, u s t a  c -
t w a r t e  w wołaniu:  „O Jezu,  o J e 
zu, zabral i ,  panie  r a t u j c i e ,  s y n a  za
b r a l i " .  Czepiała s i ę  j e g o  m u n d u r u .  
„Panie, w y  Polak,  j a k  t a k  może 
być,  on n i e  winien,  on bił s i ę  z 
Niemcami" .  Piotr  odsunął j e j  ręce.  
„Pomóżcie, r a t u j c i e ,  b r a c i a  Polacy.  
E n k a w u d e  s y n a  zabra l i :  Za  co? Za  
co?"  Piot r  widział g romadzących  s i ę  
dokoła swoich  ludzi.  Ich oczy były  
spuszczone, u s t a  poważne.  „Nic n i e  
m o g ę  zrobić, kobieto.  T o  do  n a s  n i e  
na leży" .  W i n t e r  z j a w i ł  s i ę  p r z y  
nich. „Nie płaczcie kobieto, to w o j 
na, l in ia  f r o n t u ,  sprowadzą  i w y 
puszczą" .  Zarządził zbiórkę.  „Diab
l i  nada l i  t e  w s z y s t k i e  his tor ie  — 
powiedział do Piotra  — a l e  to  nie
uniknione.  Czyszczą teren.  T r u d n a  
s p r a w a ,  jeżel i  w t e j  okolicy, n i e  b y 
ło i n n e j  p a r t y z a n t k i  n iż  londyń
skich f a s z y s t ó w ,  Właśc iwie  w s z y s c y  
młodzi należel i  t u  do  A.K.".  
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Inicjatywa O P S Z  

Aby podań 

nie załatwiano odmownie 
(c.d. ze str. 2) 

1981 r o k u  nie p r z e w i d u j e  się 
oddania do użytku,  kontynuo
w a n i a  bądź  rozpoczęcia bu
d o w y  żadnego nowego obiek
tu przedszkolnego. Nic nie 
wiadomo również  na temat 
p e r s p e k t y w  w t y m  względzie, 
j a k o  że nie m a  dotychczas 
opracowanego planu społecz
no-gospodarczego na bieżącą 
pięciolatkę. 

Wobec t a k i e j  sy tuac j i  Ośro
dek Prac  Społeczno-Zawodo
w y c h  p r z y  TZR NSZZ „Soli
darność"  — „Pobrzeże" w y 
s tępu je  z in ic ja tywą do za
kładów pracy, komis j i  zakła
dowych NSZZ „Solidarność" 
i wszystkich członków nasze-1 
go związku,  k t ó r y m  bl iska 
j e s t  ta  sprawa,  o pomoc w 
poszukiwaniu doraźnych roz
wiązań,  m a j ą c y c h  na cel-u 
organizowanie nowych placó
w e k  przedszkolnych. Zwraca
m y  się w i ę c  do naszych Czy
telników o w s k a z y w a n i e  
obiektów i pomieszczeń, któ
r e  są nie  w pełni w y k o r z y 
stane, bą-dź nie są niezbędne 
dla ich dotychczasowych użyt
k o w n i k ó w  a po przeprowa
dzeniu niewielkich prac adap
t a c y j n y c h  na !dawać b y  się 
mogły na utworzenie w nich 
małych przedszkoli.  

P r zeprowa d zon y niedawno 
przez Urząd Miasta przegląd 
o b iefctów a dani n is.tr a c y j n  y c h 
u j a w n i ł  pewne zasoby w t y m  
względzie a le  ty lko k i l k a  po
mieszczeń może b y ć  ewentua l

nie branych pod u w a g ę  przy  
rozważaniu nasze j  kwest i i .  
Możliwe j e s t  j ednak  w y k o r z y 
stanie niektórych ze w s k a z a 
nych przez władze mie j sk ie  
lokali  na pomieszczenia za
stępcze dla tych użytkowni
ków,  którzy  s w o j e  obiekty  
odstąpią z przeznaczeniem na 
przedszkole. 

N a j b a r d z i e j  w s k a z a n e  było
b y  j edank  po gospodarsku ro  
zejrzeć się w swoim mie j scu  
pracy  i spróbować przystąpić  
do zorganizowania przedszko
la zakładowego. Jes t  k u  temu 
n a w e t  podstawa p r a w n a .  Sta
nowi ją Uchwała Rady  Mini
s t rów nr  131/78 z dnia 1.09. 
1978 r .  w s p r a w i e  organizo
wania  i prowadzenia żłobków 
i przedszkoli  ze ś rodków po
za inwestycy jnych.  J a k  do
tychczas koszal ińskie zakłady 
pracy nie wykazały  zaintere-
sowamia tą uchwałą, m i m o  że 
w innych miastach naszego 
w o j e w ó d z t w a  j u ż  od d a w n a  
f u n k c j o n u j ą  przedszkola zor
ganizowane na j e j  podstawie.  

Mamy jednak  nadzieję, że 
wspólnym wysiłkiem uda  
nam się uruchomić społeczne 
mechanizmy d o b r e j  woli  j k u  
zadowoleniu w i e l u  młodych 
rodzin b o r y k a j ą c y c h  s?ę z kło
potem zapewnienia opieki 
swoim dzieciom będziemy w 
stanie złagodzić p r z y n a j m n i e j  
częściowo jeden z nabrzmia
łych problemów społecznych 
naszego miasta.  

ZBIGNIEW SIWKO 

Program - struktura - " 
(c.d. ze str. 6) 

ne wartości  podstawowe, któ
r y m i  powinien k ierować się 
Związek „Solidarność" w 
swoim działaniu. Są to: 
1. Naj lepsze t r a d y c j e  naszego 

narodu 
2. Etyczne zasady chrześci

j a ń s t w a  
3. Polityczne w e z w a n i e  de

mokrac j i  
4. Socjalistyczna m y ś l  spo

łeczna 
NAJLEPSZE TRADYCJE 

NASZEGO NARODU — ukształ 
towane na przestrzeni 1000-
-letniej  historii, umiłowanie 
ziemi ojczystej ,  wolności, d e 
mokracj i ,  k u l t u r y  narodowej,  
tolerancja  re l ig i jna  i inne, 
jeżeli p r z y j m i e m y  za wartość  
podstawową,  to powinniśmy 
t a k  działać, a b y  j e  rozwi jać,  
a n i e  niszczyć, czy w y s t a w i a ć  
n a  niebezpieczne próby, które 
mogłyby skończyć s i ę  ich 
zniszczeniem. 

ETYCZNE ZASADY CHRZE 
SCIJAŃSTWA — opiera jące  
s ię  na dwóch podstawowych 
zasadach sprawiedliwości  i 
miłości, jeżeli (niezależnie od 
światopoglądu p r z y j m i e m y  za 
swoje ,  to w działaniu naszym 
po jawią  się nie ty lko  żą
dania s p r a w i e d l i w e j  zapłaty, 
ale  również postawa uczci
w e j  pracy.  Po jawią  s ię  a k t y  
przebaczania i uszanowania 
godności każdego człowieka, 
n a w e t  tego który  pobłądził 
l u b  nie n a d a j e  się ze wzg lę
d u  n a  b r a k  kompetencj i  do 
dalszego sprawowania  dotych
czas z a j m o w a n e g o  stanowis
ka.  Co nie wyklucza  s tanow
czości w stawianiu słusznych 
żądań. 

POLITYCZNE WEZWANIE 
DEMOKRACJI — zobowią
z u j e  do tego, a b y  decyz je  po
d e j m o w a n e  w związku były 
demokratyczne, a b y  demokra
tyzac ja  o i e  oznaczała bałaga
nu, a l e  s p r a w n e  ustalenie 
opinii w ważnych sprawach  i 
k ierowaniu działalności zwią
zku przez odpowiednich lu
dzi w y b r a n y c h  w demokraty
cznych wyborach.  A b y  plenar

n e  posiedzenia zakładów pra
cy nie były zbiegowiskiem 
przypadkowych ludzi, a l e  ze
braniem uprawnionych przed
stawiciel i  zakładów, w y b r a 
n y c h  przez s w o j e  załogi, i 
uprawnionych do pode jmowa
nia uchwał. Jeżeli  w y m a g a 
m y  demokracj i  od innych sa
mi mus imy ją budować, po  
to, a b y  zarządza jący  Zwią
zkiem nie  oderwali  się od 
swoich szeregowych członków. 

SOCJALISTYCZNA MYŚL 
SPOŁECZNA — opiera jąca  
s ię  n a  zasadzie społecznej (nie 
pańs twowej )  własności środ
k ó w  produkcj i  każe  nam 
wspierać  wszelk ie  działania 
n a  rzecz usamodzielnienia 
przedsiębiorstw i _ tworzenia 
w nich autentycznych samo
rządów dysponujących środ
k a m i  produkcj i .  Działania 
takie  powodują  uspołecznia
nie ś rodków produkcji ,  usu
w a j ą c  jedną z możliwych 
przyczyn w y z y s k u  j a k ą  je s t  
działalność posiadacza środ
k ó w  produkcj i ,  k tóry  dąży 
do maksymal izac j i  swoich 
zysków kosztem pracowni
ków.  Niezależnym od pracow
nika  posiadaczem środków 
produkcj i  j e s t  zarówno wła
ściciel p r y w a t n y ,  j a k  też n i e  
działający zgodnie z wolą 
społeczeństwa a p a r a t  pań
s t w o w y .  Na temat  k a ż d e j  z 
wymienionych wartości  moż
n a  byłoby pisać wie le  i moż
na b y  podać jeszcze inne 
wartości  j a k o  podstawowe.  
Na pewno to co napisałem nie 
w y c z e r p u j e  wszystkiego co 
trzeba uzgodnić w zakresie  
programu, s t r u k t u r y  i me
tod działania naszego zwią
zku. Myślę jednak,  że w a r 
to o t y m  w s z y s t k i m  pisać i 
mówić ponieważ od tego co 
uda nam się uzgodnić i przy
jąć  za wspólne, zależeć bę
dzie to czy działając „widzieć 
będziemy cały las, czy też po
gubimy się w poszczególnych 
drzewach".  R o m a n  Tabisz  
x I. Tischner. Wyzysk. 48 
nr Tygodnika Powszechnego 
z dnia 30.11.1980 roku. 

EMERYCI I RENCIŚCI OBYWATELAMI ? 
INFORMACJA 

SEKCJI EMERYTÓW I RENCISTÓW 
Od 7i.01.1981 r .  n a  terenlie naszego Regionu dz ;ała SeKcja 
E m e r y t ó w  i Rencistów, k t ó r a  s w y m  zasięgiem objęła dotych
czas teren działalności d a w n y c h  MKZ-tów Koszalin i Koło
brzeg. Korzys ta jąc  z gościnności „Sierpnia 80" pragniiemy 
zwrócić s i ę  do wszystk ich  Komlisji Zakładowych całego Re
gionu w celu zwrócenia u w a g i  n a  naszą działalność i °  prosić 
o pomoc i przygotowanie  zebrań Emerytów i Rencistów zrze
szonych w NSZZ „Solidarność". 
Zadania i cele działalności Sekc j i  Emerytów i Rencistów są 
nas tępujące:  
— Działamy w ramach NSZZ „Solidarność" i w całości opie

r a m y  się n a  jego statucie i ogólnych celach przy ję tych  
przez Związek.  
Pragniemy a k t y w n i e  uczestniczyć w zachodzących prze
mianach i dlatego mimo specyf ik i  n a s z e j  sy tuac j i  związa
n e j  _ z wyłączeniem z pełnosprawnego życia społecznego, 
czu jemy s ię  w pełni potrzebni. 
Niektórzy z n a s  nie są a k t y w n i  zawodowo czy społecznie 
n ie  z niechęci do  pracy,  leez w związku  z nieżyciowymi 
przepisami i brakiem możliwości działania w znanych n a m  
w s z y s t k i m  warunkach.  
M a j ą c  n a  uwadze  otoczenie kompleksową opieką każdego, 
k t o  t a k i e j  w y m a g a ,  bez względu na resort  i stopień in
wal idz twa  — nie chcemy b y  t raktowano nasze  renty  i eme-

• r y t u r y  j a k  jałmużnę rzuconą tym, których dotknęła choro
ba i nieszczęście. 
Pragniemy doprowadzić do tego, a b y  j u ż  nigdy nie po
wstał problem „starego port fe la",  a b y  zaprzestać „Szuflad
k o w a n i a "  ludzi na lepszych i gorszych, dlatego domagamy 
s ię  wprowadzenia  j e d n e j  u s t a w y  o rentach i emeryturach, 
dotyczącej  wszystk ich  gnup społecznych. 
.Zabiegamy o _uczestnictwo przy  przydziale wczasów i sa
natoriów o mie j sca  w domu „Pogodnej Starości".  
Domagamy się możliwości zatrudnienia wszystkich eme
r y t ó w  î  rencistów, oraz g w a r a n c j i  pełnego korzystania  z 

. ogółu dóbr społecznych. 
To są zaledwiie niektóre  zagadnienia, które szerze j  są uwidocz
nione w 58 punktach postulatów Ogólnokra jowego Zjazdu  
Emerytów i Rencistów NSZZ „Solidarność" z dnia 15.12.1980 r .  
Na mocy uchwały tego  Zjazdu i postanowień K K P  powstała 
na naszym terenie Regionalna Rada Sekc j i  Emerytów i Ren
cistów, pos iadająca  s w ą  siedziibę w Koszalinie ul. A r m i i  Czer
w o n e j  90 pok. 14 II piętro tel. 254-54 i 254-55 (godziny przy
jęć od 10.00 do 14.00). 
P i e r w s z y  Zjazd członków Rady  Sekc j i  k tóry  odbył się dnia  
11.02.1981 r .  ustalił s t rukturę  działalności k t ó r a  mówi, że two
r z y  się koła zakładowe działające n a  terenie macierzystych 
zakładów pracy przy  komis jach zakładowych NSZZ „Soli
darność".  

Emeryci  i Renciści, którzy z przyczyn niezależnych t j .  duża 
odległość zakładu pracy  od miejca  zamieszkania, l i k w i d a c j a  
zakładu pracy itp. nie należą do kół zakładowych, zrzesza
ją  się w kołach terenowych.  
Dzięki pomocy Tymczasowego Zarządu Regionalnego „Po
brzeże"  i Regionalnej  R a d y  Sekcj i  Emerytów i Rencistów po
wstała j u ż  Terenowa Rada Sekc j i  Emerytów i Rencistów 
NSZZ „Solidarność", k t ó r a  s w y m  zasięgiem o b e j m u j e  miasto 
Koszalin i okolice. Siedziba t e j  Rady  z n a j d u j e  s ię  w lokalu 
Regionalnej  Rady Sekc j i  w Koszalinie, adres  j .w. 
Zwracamy się więc  z prośbą do komis j i  zakładowych :i de
legatów Zarządu Regionu na terenie całego naszego w o j e 
w ó d z t w a  o pomoc w organizowaniu Kół Emerytów i Komba
tantów z podaniem terminów zebrań i nadesłanie n a  n a s z  
a d r e s  imiennych w y k a z ó w  rencistów, emerytów i kombatan
t ó w  zrzeszonych w NSZZ „Solidarność". 

Zbigniew Długołęcki 

f? Prawo 
w starych związkach" 

(c.d. ze str. 7) 

w i ą z u j ą c e  przepisy.  Jednak  
zawsze  z zachowaniem zasa
d y  oszczędności. I skoro w 
a r t y k u l e  „Prawo w s tarych  
związkach"  podano w y j a z d  
Ob. Juszczyka  do Jachronki  
k / W a r s z a w y ,  to należało po
dać, że samochodem t y m  je
chało 5 osób. (Juszczyk, Zu
brzycki,  Gutta, Kopczak i 
Jagoda) na XIII  K r a j o w y  
Zjazd  Delegatów ZZTiD. 
Koszt delegacj i  Ob. Juszczy
k a  po 3 zł za 1 k m  = 2.706 zł. 
Koszt prze jazdu samolotem 
wyniósłby 5.800 zł plus  do
jazdy  PKS, a pociągiem 
3.720 zł. 

4) W omawianym a r t y k u 
le  podano również, że ob. 
Stanisław Głowacki otrzymał 
zapomogę w wysokości  16.000 
zł. Nie była to zapomoga lecz 
zaliczka, k tóry  w / w  pobrał z 
k a s y  b. WRZZ na wypłatę  
zapomóg dla a k t y w u  związ
kowego.  W dniu 27.07.1980 r .  
cała k w o t a  została wypłacona 
dla 11 osób (średnio po 1.500 

zł) za pokwitowaniem na li
ście wypłat .  Kopia l i s ty  w y 
płat z n a j d u j e  się w Oddzia
le  Zarz. Gł. ZZPPiS i w dniu 
2.06.1981 r .  została udostęp
niona do w g l ą d u  przedstawi
cielowi NSZZ „Solidarność" 
Region „Pobrzeże" w Kosza
linie. 

5) Nagrody dla a k t y w u  
związkowego z zakładów 
pracy  wypłacano i wypłaca 
się nadal  w granicach 600-
1500 zł rocznie. Nagrody 
wręczane  są na spotkaniach 
a k t y w u  związkowego.  

6) W y ż y w i e n i e  w res taura
c jach  (bez alkoholu) zama
wiano' dla uczestników kon
f e r e n c j i  i narad  organizowa
nych przez związki  branżo
w e .  Koszt posiłku nie mógł 
przekraczać 50 zł na osobę. 

P o d a j ą c  do publicznej  w i a 
domości powyższe  w y j a ś n i e 
nie, sądzimy, że wniosk i  w y 
ciągną sami Czytelnicy. 
Za K o m i s j ę  Porozumiewawczą  
B r a n ż o w y c h  Z w .  Z a w o d o w y c h  

w Kosza l in ie  
(Ryszard Stachowiak)  

tygodnia na tydzień 

(c.d. ze str. 7) 

9.06.81 r .  o d b y ł o  s i ę  z e b r a n i e  
p l e n a r n e  N S Z Z  „ S o l i d a r n o ś ć "  w 
S z c z e c i n k u ,  w k t ó r y m  u c z e s t n i 
c z y l i  p r z e d s t a w i c i e l e  R e g i o n a l n e j  
K o m i s j i  W y b o r c z e j  z K o s z a l i n a .  
Z e b r a n i e  p r z e b i e g a ł o  w o ż y w i o 
n e j  a t m o s f e r z e ,  d y s k u t o w a n o  n a d  
p r z y ł ą c z e n i e m  s i ę  S z c z e c i n k a  d o  
K o s z a l i n a .  W w y n i k u  t a j n e g o  g ł o 
s o w a n i a  75% o b e c n y c h  o p o w i e 
d z i a ł o  s i ę  z a  p r z y ł ą c z e n i e m  S z c z e  
c in ika  d o  K o s z a l i n a .  N a r e s z c i e !  

B 
R K Z  N S Z Z  „ S o l i d a r n o ś ć "  R z e 

m i e ś l n i k ó w  p o d a j e  d o  w i a d o m o -
m o ś c i ,  ż e  J .  C z y ż  w y c o f a ł  d e k l a 
r a c j ę  i n i e  j e s t  c z ł o n k i e m  z w i ą z 
k u  o d  8.06.81 r .  B y ł y  c z ł o n e k  p r e 
z y d i u m  p e ł n i  f u n k c j ę  d o  s p r a w  
ł ą c z n o ś c i  z k r a j e m .  O d  t e j  c h w i l i  
n i e  n a l e ż y  b r a ć  p o d  u w a g ę  j e g o  
d z i a ł a l n o ś c i  — p o d p i s a ł  z a  p r e z y 
d i u m  p r z e w .  R K Z  i .  S k o r u p s k i .  

K r a j o w e  B i u r o  I n t e r w e n c j i  w y 
s t o s o w a ł o  p r o t e s t  w z w i ą z k u  z 
p o z b a w i e n i e m  u c z e s t n i c t w a  w 
Z j e ź d z i e  w W a ł b r z y c h u  p a n i  A .  
W a l e n t y n o w i c z  w s k u t e k  a r b i t r a l 
n e j  d e c y z j i  M K Z  G d a ń s k .  P r o 
t e s t  s t w i e r d z a ,  ż e  o b u r z a j ą c e  j e s t  
o b a r c z a n i e  k o n s e k w e n c j a m i  w e w .  
n i e p o r o z u m i e ń  M K Z - u  i n n y c h  i n 
s t a n c j i  z w i ą z k o w y c h .  D e c y z j ę  t a 
k ą  o k r e ś l o n o  w p r o t e ś c i e  j a k o  
g o d z ą c ą  w p r a w a  j e d n o s t k i  l u d z 
k i e j  i n i c z y m  n i e  o d b i e g a j a c ą  
o d  p r a k t y k i  s y s t e m ó w  t o t a l i t a r 
n y c h .  

n 
L e c h  W a ł ę s a ,  k i e r u j ą c y  o f i 

c j a l n ą  p o l s k ą  d e l e g a c j ą  n a  d o 
r o c z n y  K o n g r e s  Ś w i a t o w e j  O r 
g a n i z a c j i  P r a c y  w G e n e w i e ,  n a 
g a b y w a n y  j e s t  o w y w i a d y  p r z e z  
z a c h o d n i c h  d z i e n n i k a r z y .  W j e d 
n y m  z w y w i a d ó w  s t w i e r d z i ł  m .  
i n . ,  ż e  j e s t  g o t ó w  w k a ż d e j  
c h w i l i  u s t ą p i ć ,  b o  p r a c a  w „ S o l i 
d a r n o ś c i "  p o d r y w a  j e g o  z d r o w i e  
i n a r a ż a  n a  s z w a n k  ż y c i e  r o 
d z i n n e .  O ś w i a d c z y ł  t e ż ,  ż e  b ę 
d z i e  s z c z ę ś l i w y ,  j e ż e l i  z n a j d z i e  
s i ę  d l a  n i e g o  j e d e n  w i e r s z  w h i 
s t o r i i .  D o k o n a n e  w o s t a t n i m  r o 
k u  s p o ł e c z n e  i p o l i t y c z n e  z m i a 
n y  w P o l s c e  są  n i e o d w r a c a l n e .  

' •  
W m a g a z y n i e  b y d g o s k i e j  s k ł a d 

n i c y  • w y r o b ó w  t y t o n i o w y c h  w 
G r u d z i ą d z u  z n a j d u j e  s i ę  5.750.000 
p a c z e k  p a p i e r o s ó w .  N a t o m i a s t  w 
z a k ł a d a c h  p r a c y  w y d a w a n o  r o 
b o t n i k o m  p o  d w a  p a p i e r o s y  n a  
z m i a n ę ,  t w i e r d z ą c ,  ż e  p o d y k t o 
w a n e  j e s t  t o  w y s t ę p u j ą c y m i  b r a 
k a m i  n a  r y n k u .  

BI 
W d n i u  1.06. b r .  n a  a d r e s  M K Z  

„ S o l i d a r n o ś ć "  w L u b a c z o w i e  n a 
d e s z ł a  p r z e s y ł k a  d l a  J .  C z e k a l 
s k i e g o  — c z ł o n k a  K o m i s j i  d s .  P u 
s t o s t a n ó w  z r a m i e n i a  „ S o l i d a r n o 
ś c i "  — z a w i e r a j ą c a  a n o n i m  g r o 
ż ą c y  m u  ś m i e r c i ą  o r a z  n a b ó j  p i 
s t o l e t o w y  k a l i b e r  11 m m .  S p r a w ę  
p r z e k a z a n o  MO. 

BI 
K o m i s j a  Z a k ł a d o w a  N S Z Z  „ S o 

l i d a r n o ś ć "  p r z y  P r z e d s i ę b i o r s t w i e -
R o b ó t  M o s t o w y c h  „ P r e s t a l " ,  o d 
d z i a ł  w K i e l c a c h ,  w y s t ą p i ł a  d o  
w s z y s t k i c h  c z ł o n k ó w  . . S o l i d a r 
n o ś c i "  z a p e l e m  o p o p a r c i e  i n i 
c j a t y w y  b u d o w y  p o m n i k a  k s i ę 
d z a  k a r d y n a ł a  S. W y s z y ń s k i e g o .  

H 
R a d z i e c k a  g a z e t a  „ I z w i e s t i a "  

o k r e ś l i ł a  „ C z ł o w i e k a ,  z ż e l a z a "  
j a k o  f i l m  a n t y s o c j a l i s t y c z n y ,  w g  
n i e j  n a g r o d ę  p r z y z n a n o  j u ż  w c z e 
ś n i e j ,  w z w i ą z k u  z p o l s k ą  „ k o 
n i u n k t u r ą " .  W y r ó ż n i e n i e  A .  W a j 
d y  n a z w a ł a  „ c z y s t o  p o l i t y c z n ą  
a k c j ą " .  

g3 
W a r e s z c i e  ś l e d c z y m  w R a d o 

m i u  w y b u c h ł a  a k c j a  p r o t e s t a c v i -
n a  w i ę ź n i ó w .  A k c j a  m a  c h a r a k 
t e r  g ł o d ó w k i .  M K Z  „ Z i e m i a  R a 
d o m s k a "  m a j ą c  n a  c e l u  s p o k ó j  
s p o ł e c z n y  w s z e l k i m i  s p o s o b a m i  
p r a g n ą ł  z a p o b i e c  i w y j a ś n i ć  c e l  
a k c j i  p r o t e s t a c y j n e j  w i ę ź n i ó w .  
P r o k u r a t o r  w o j e w ó d z k i  o b .  T a r 
n o w s k i  o d m ó w i ł  w s p ó ł p r a c y  i w y 
j a ś n i e ń  n i e  p o d a j ą c  p r z y c z y n  o d 
m o w y  i m i l c z e n i a .  Z u w a g i  n a  
p o w a g ę  s y t u a c j i  M K Z  N S Z Z  ..So
l i d a r n o ś ć "  w t r y b i e  n a t y c h m i a 
s t o w y m  z w o ł a ł  z e b r a n i e  P r e z y 
d i u m  d o  p o d j ę c i a  s t o s o w n y c h  d e 
c y z j i .  

9 
W D a r ł o w i e  t r w a j ą  p r z y g o t o 

w a n i a  d o  o b c h o d ó w  D n i  M o r z a .  
S z y t y  j e s t  s z t a n d a r  p r z e z n a c z o 
n y  d l a  o r g a n i z a c j i  z a k ł a d o w e j  
N S Z Z  „ S o l i d a r n o ś ć "  w P P i U R  
„ K u t e r " ,  k t ó r y  p o ś w i ę c o n y  z o 
s t a n i e  w c z a s i e  M s z y  ś w .  P o l o 
w e j  w d n i u  22.06.1981 r .  p r z e z  ks..  
B i s k u p a  W e r n o .  

W T Y M  P R Z Y P A D K U  
MILCZENIE 
NIE JEST ZŁOTEM 

N a d a l  n i e  m a  o d p o w i e d z i  z e  
s t r o n y  w ł a d z  n a  p o s t u l a t  D e l e g a 
t u r y  N S Z Z  „ S o l i d a r n o ś ć "  w 
S z c z e c i n k u  w s p r a w i e  p r z e k a z a n i a  
b u d y n k u  s z c z e c i n e c k i e g o  k o m i t e 
t u  p a r t i i  n a  p r z e d s z k o l e .  M i m o  
t e g o ,  ż e  w n i o s e k  z o s t a ł  z g ł o s z o n y  
n a  p o c z ą t k u  r o k u  i p o t r z e b y  w 
t y m  z a k r e s i e  są  o g r o m n e  — D e 
l e g a t u r a  w S z c z e c i n k u  d y s p o n u 
j e  o p i s e m  s t a n u  p r z e d s z k o l i  w 
t y m  m i e ś c i e  — w ł a d z e  m i l c z ą .  
M o ż e  l i c z ą ,  ż e  s p r a w a  s i ę  r o z e j 
dzie po kościach? (wr) 
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